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W rocznice zaślubin Polski z morzem

I i lutego 1920 r.
S0 lutego ly-'o i, tę .j-ua pamiętna ,

doniosła, data powrotuPomorza doPoi"51

i Polski do morza.

Powróttej prastarej polskiej ztemicy
4* łono Macierzy, uwieńczony niejak'o-
'-ostał zaślubinamiNajjaśniejszej Rzeczy
pospolitej z Bałtykiem .

Choć z dawnych rozległych wvbrzeżv,
gęgających od Rugji aż po Polskie In

flanty, po wiekach niewoli, ostałonam

się zaledwie stokilkadziesiąt kilometrów

bursztynowego brzegu, to jednak posia-

danieitego wąskiegooknana świat słusz

ną dumą napawa nas Pomorzan, nas pra

starych panów tych nadbałtyckich dzie

lno, przez wieki ciemiężonych twardym
butem germańskim, nas mieszkańców o

tatniej wyspy na cmentarzysku słowinń-

skiem. -

Ale nietylko nas samych.

Wszystkie serca w całejPolsceodKar
pat ai po brzegi Bałtyku, odgranicy nie

mieckiej po Sowiety — żywiej biją na

wspomnienie tej daty, a w szystkie myśli
biegną ku północy, nad morze. Dziś, po

it latach władania wybrzeżem i morzem,

ozumiemy dopiero w całejpełni wagę tel

daty, ciesząc się z całego serca z faktu

że Polska rozwija się na morzu, zdajemy
sobie sprawę,że morze polskie to pomost,

który łączy nas ze światem, to wspólna
granica z inemi państwami, to podstawa
naszego bytu i dobrobytu.

Musimy jednak pamiętać, ze jak w ca-

ości naszego życia tak I w dziedzinie

morskiej, dopiero w ostatnich latach w y 

szliśmy z błogich zamierzeń, ze sfer harc'

t papierowych programów i przeszliśmy
do tworzenia rzeczy konkretnych, rzeczy

które widzi i rozumie nietylko Polska, ale

i światcały. Śmiałe i stanowcze posunię
ciaRządu dały nam port. mamvinż włas

ną flotę handlową, własne okręty pływa

jące pod polską banderą.

Musimy pamiętać,że ,,cud"Gdyni, tak

samo jak ,,cud" nad W isłą jest od po

czątku do końca, od słabych poczynań,
spowodowanych twardąkoniecznością po

wojenną, aż do imponującego rozwoju

dzisiejszego — związany nierozdzielnie z

wysiłkiem całego narodu i nazwiskiem

Tego Wodza.

Tego Wodza,zktórego rozkazu na rok

prawie orzed przyznaniem Polsce dostę
pu do morza, powstaje marynarka wojen
na, zaczątek której...bata!jen morski" już

w pamiętnym 'dniu 10 lutego 192Or. wmi-

szerował do Pucka. Od tego dnia od tej
chwili, następcy tego historycznego ba

onu, marynarze polscy dzierżą straż na

wybrzeżu — strzegą biało-czerwonej ban

dery, realizując sen pokoleń polskicłt o

,,wietrze od morza*'.

Ten ,,wiatr od morza** potężnie powiał
po Polsce, Wysiłkiem narodu, a z inicja

tywy i pracą rządów pomajowych podjęto

budowę portu w Gdyni, doprowadzono ją
do końca, wybudowano wreszcie kolej,

łączącą nasz port i wybrzeże ze Śląskiem.-
Dziś morze jest potężnym czynni'kiem

naszego dobrobytu i znaczenia mocar

stwowego,
O tern nam zapomnieć nie wolno tak',

jak nie wolno zapomnieć o baśle ,,Polska
n a morze".

Przez polskie lany, pola, wzgórza i r*e*

ki idzie przepotężny szum jakiś nieznany.
To nie bory zielone, ni łany pszeniczne
z nad Wisłv. Niemna i Dżwiny tak szu

mią.
To morze mówi!

Przvoomj.tm w ielką, niezapomnianą da

tę T(' lutego 7030 r. i woła-.,,Polsko, na

morze!".
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Paryż, 10, 2. (PAT.) . Generał Wey-
gand został mianowany wiceprzewodni
czącym najwyższej rady wojennej oraz

inspektorem głównym armji na miejsce
marszałka Petaina, któremu powierzono

zadanie koordynowania prac przygoto
wawczej akcji, zabezoieczaiącej kraj prze

ciwko atakom powietrznym.

. rnm. Sftiadkowslft
nie tarfafe

(z) Warszawa, 10. 2. (Tel. wł.). Mini

ster spraw wewnętrznych postanowił prze
nieść w stan nieczynny naczelnika Urzędu
Śledczego w Lucku, Niedziałkowskiego, je
go zastępcę, komisarza Zarembę i st, przo
downika Tkaczuka. Zostali oni przeniesieni
w stan nieczynny w następstwie przepro

wadzonych doćhodzeń z powodu zarzutów

wytoczonych publicznie przeciw Urzędowi
Śledczemu w Łuck-u,

Wofewefa tiralgftsM przed Sefsncm Śląskim
Katowice, 10. 2 . (Pat). Trzeciie posie

dzenie plenarne trzeciego Sejmu śląskiego
o-twarł marszałek Sejmu Wolny, zawiada

miając na wstępie, iż udzielił 2-miesięczne-
go isrlomi wypoczynkówtMjó nosłance Elż

biecie Korfanfowej i posłowi Korfantemu

W sprawie wniosku śląskiej rady woje
wódzkiej o ustawie skarbowej i prelimina

rza budżetowego województwa śląskiego
na rok 1931-32 zabrał głos p. wojewoda
śląski dr. G rażyński, w ygłaszając godzinne
przemówienie, P. Wojewoda poruszył naj
ważniejsze zagadnienia gospodarcze ! bo

lączki województwa śląskiego w związku z

ogólno- * Światowym kryzysem ekonomicz

nym.

Atak fttcaitafttikAw sowieckich
na lwięta wlelhasiociit

Moskwa, 10, 2. (Pat). Związek bezboż
ników czyni przygotowania do kampanii
przeciw świętom wielkanocnym. D ziałal

ność jego ma być zwróco-na przedewszyst
kiem w kierunku wsi, a za podstawę tej
propagandy mają służyć sowchozy i kole!-;,
tywizucja. Dla wzmocnienia kampanii an*

łyreligiiPej uruchomione tnaią być zespoły

teatralne, wykorzystane kinoteatry ora*

mają być urządzane wystawy. Z kampanja
tą ma b-yć połączoną' propaganda za w yko
n'aniem wiosennych zasiewów, iak również

akcja. zmterzająca do zlikwidowania pra

wej
'

Tewej t-pozyćit osrtyitrei 5 sz-owinizmu

p^rccłowego.

Przepowiednie min. SkładKowskiego
i baloniki opo**icii na wę%ofoiszena posicdicniu Scfmu

(z) Warszawa 10. 2. (teł. w!.) Wo.-zo

rajsze posiedzenie Sejmu rozpoczęło
się od oświadczenia pos. Birkenmaie*
ra (BB), ktńrv zw rócił uwa'gę, że ste*

nogram sobotniego posiedzenia seimo

wego nie odtwarza należve5e obelży*
wegio okrzyku, taki wzniósł pos. Ket5
wecki z klubu Narodowego nod adre5
sem posłów B B : ,W yście służyli Niem

com".
W odpowiedzi p. marszałek świ*

falski oświadczył, że p rzejrzy steno*

gram i zarządzi, co należy. W toku

dyskusji nos. Kornecki (K!, Naród.)
stwierdza, że słowa wypowiedziane
hrzez pos, Kawecki'e'go b rzm iały: —

,,Nle chcieliśmy pomagać Niemcom"
T e dwa różne oświadczenia wywo

fały sprzeciwy na poszczee Sinych ła*
wach poselskich a z ław B B. odezwał
sie nawet głos nod.adresem po-s. Kor*

neckiego, że jeśli, r.ąwet słysza ł iż o*
krzyk taki nie padł i zamierza przy*
siąc wobec sądu. to krzywoorzysiesb
nie. Oświadczenie to wywołało wielko

wrzawę na ławach endeckich. Marsza*

łel: jzażftpiiiu burzę, p rosząc obie stro*
ny o złożenie pisemnego oświadczę*
nią.

Następnie przystąpiono do budże*
tu ministerstwa spraw wewnętrznych'
Po referacie pos, Polakiewicza który
ncdWeś!:ł stronę oszczędnościową
budżetu ministerstwa ś'pr. wewnętrz
nych,-zabrało pjos kilku posłów klubu
BB. i opozycji. Opozycja ponownie

.wniosła kwestię Brześcia i zachowa*
nia sie p olicji,

Po tom wstępie zab'rał głos p'. min.

Sfeladkowski; któ ry wygłosił prze.mó*
wianie na temat sytuacji wyborczej i

powyborczej. P. minister w sposób'
żartobliwy oś'wiadczył, że opozycja
posiada łrz v baloniki, którymi stara

się przez cały czas bawić. Są to: wybo
ry. Brześć i pacyfikacja.

P. minister zw rócił jednak uwagę,
że po karnawale następuję popieleć, a

00 nopielcu przy jedzie zapewne ktoś..
- który może sprawić szereg niespo*
'dzianek. Minister ma tu na m yśNorzy
snłeszony powrót Marszałka Piłsućb
skie^o i związane 2 tem niespodzianki

- Sejm następnie przystąpił do bud*

żetu ministra sprawiedliwości. W to*
ku dysku sji zabrał ałos min. Micha*
łowski. Opozycja jednak tym razem

wstrzymała się z wytoczeniem spra*
wy Brześcia, —- chowaiac kontyngent
czasu Przemówień na inną sposob*
11ość., -

9-+-SM -8W

Skandal w kuluarach Sctmu
Pos. Nlptfzlałikowslff* smwiięihowaug za noforycznc

osKCsersifwaw

(z) Warszawa, 10. 2. (tel. wł.) . W czoraj w

południe rozegrało się w kuluarach Sejmu na

stępujące zajście na tlo notatki ,,Robotnika",
który zaatakował pos. Kleszczyńskiego (BB),
nazywając go ,,polskim PuryszkiewicZem". Na

leży przypomnieć, że swego czasu podczas
dyskusji brzeskiej pos. Kleszczyóski przy oma

wianiu pewnych szc zegółów z w ięzienia b r
” *?-.

kiego, starł się ostro z opozycją,.
W niedzielnym numerze ,,Robotnika" u ka

zała się notatka, omawiająca także i to, żo

pułki Kastek-Bierng'ki i pos. Kluszczyński są
n a liście gospodarzy balu ,,Śtraelca" .

Pos. Klessczyński, zobaczywszy wczoraj
ran o p o s - Niedziałkowskiego w Sejmie, zwró

cił się do niego ze słowami: ,.Pan mnie obra

ził w swym dzienniku- '-oróT"".aniem z Purzsz-

kiewiczem".

W odpowiedzi na to pos. Niedziałkow ski

oświadczył: ,,Wprawdzie t e j,notatki nie pisa
łem, ale jako redaktor naczelny biorę odpo
wiedzialność za wszystko, co wydrukowano".
Wówczas pos. Kleszcayński uderzył pos. Nie

działkowskiego w twarz ze słowami: ,,Pan jest
skończonym łajdakiem i znanym oszczercą".
Po r-hwili p. Niedziałkowski rzucił w stronę
p. Kleszczyńskiego bilet wizytowy.

Na tle togo zajścia, któro wywołało' duże

wrażenie, w Sejmie, nlcazał się komunikat klu 

bu BB., w którym przypomina się, że p. Nie

działkowski został zdyskwalifikowany honoro

wo, po zajściu, jakie rozegrało się przód kilku

miesiącami w Sejmie miedzy p. śeierzyńskim
'a' p. Niedziałkowskim. .. .
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Powszechnie znaną jest ciężka sytuacja,

\v jakiej w ostatnich czasach znalazło się
rolnictwo — i to nietylko polskie, —

wskutek gwałtownego spadku cen na pro

dukty rolne, który objął wszystkie dzie

dziny gospodarki.wiejskiej i rentowność

jej postawił pod wielkim znakiem zapyta
nia. Również zgubne oddziaływanie tego
stanu rzeczy na' ogólne położenie kraju,

'

gdzie rolnictwo ilościowo stanowi 75 %

ogółu ludności, a jego normalna zdolność

konsumcyjna jest niezawodnie jeszcze
stosunkow'o wyższa — nie wymaga bliż

szych uzasadnień. Poważne ograniczenie
:zdolności konsumcyjnej najw'iększego kli-

jenta, jakim jest bezsprzecznie rolnictwo

doprowadziło chłonność rynku na artyku
ły przemysłowe do minimum, produkcja

,przemysłowa dla braku zbytu siłą rzeczy
musi się załamać,, co w konsekw'encji jest
bezpośrednią przyczyną wzmagającego
się bezrobocia ze w szystkiemi jego kon

sekwencjami.
Natomiast nie przenikła jeszcze do

świadomości szerokich sfer społeczeństw'a
nie ulegająca w'ątpliwości teza, że pod
stawową przyczyną zła nie jest sam fakt

zaistnienia niskich cen na produkty rolne

i dalsza ich zniżkowa tendencja, lecz nie

korzystny stosunek cen artykułów rol

nych do cen produkcji przemysłowej.
Nie chodzi bowiem o to, ażeby cena

kwintala żyta wynosiła 27 zł. zamiast

obecnych 17, lecz o to, aby rolnik, który
za owe 27 zł. w swoim czasie nabywał
pewną ilość niezbędnych mu produktów
przemysłowych, mógł obecnie mniej wię
cej taką samą ich ilość nabyć za 17 zł,

ROZWARTE NOŻYCE NALEŻY
ŚCIEŚNIĆ.

Dla charakterystyki, w jakim stopniu
w ostatnich czasach powiększyło się roz

warcie t. zw. nożyc przypomnę, że wska

źnik cen artykułów rolnych, który w

styczniu 1929 r. wynosił 89,5, do listopa
da 1930 r. spadł 66,2, czyli różnica cen

na niekorzyść artykułów rolnych wyno
siła w tym okresie 23,3 punktów. Nato

miast tendencja do spadku cen artykułów
przemysłowych była przez ten sam czas

bez porównania mniejsza i wyraża się
spadkiem ze 104 do 89,8 punktów, czyli
— tylko o 14,2.

Zwarcie nożyc, a zatem przywrócenie
normalnej zdolności nabywczej rolnictwu

teoretycznie byłoby możliwem w sposób
dwojaki: przez podniesienie cen artyku
łów rolnych, lub przez redukcję cen ar

tykułów przemysłowych. Drogę pierw
szą jednakże musimy uznać w obecnych
warunkach za nierealną, o czem świadczy
fakt, że dotychczasowe w ysiłki rządu,
zmierzające do podniesienia cen artyku
łów rolnych, nie dały żadnego konkretne

go wyniku. Zresztą kwestja cen artyku
łów rolnych jest zagadnieniem w najszer-
szem tego słowa znaczeniu międzynaro-
dowem i tylko na takiej szerokiej platfor
mie może być traktowana. Pozostaje
zatem jako jedyne wyjście z sytuacji dro

ga inna — dążenie do zniżki cen artyku
łów przemysłowych. Za wyborem tej
:.Jaśnie drogi przemawia i ten wzgląd, iż

zwarcie t. zw. nożyc na poziomie niższym
Ast. koniecznością z punktu widzenia pod-
trz- mania naszego eksportu, jako obok

rciiku wewnętrznego drugiej i również

niezmiernie ważnej możliwości lokacyj
nej dla naszej produkcji i jako najpoważ
niejszego środka do utrzym ania równo

wagi naszego bilansu handlowego, A

zresztą niezależnie od wszelkich innych
rozumowań należy stwierdzić, że wybór
jednej z dwóch dróg. zwarcia nożyc tem-

i.rudziej nie zależy od nas, gdyż na drogę
zniżki cen artykułów przemysłowych we

szły już - i'to z pokaźnym wynikiem —

kraje zachodnio-europej'skie, przedewszy-
i.kiem Niemcy, Włochy i Czechosłowa-

::, i nadążenie za ruchem tych cen na

rw:bach zachodnich jest kardynalnym wa

runkiem do utrzymania naszej zdolności

konkurencyjnej, a co za tem idzie— na

szej produkcji przemysłowej.

ZNIŻKA CEN NA ZACHODZIE.

Tymczasem jak się okazuje zniżkowy
'-uch cen na zachodzie poczynił w ostat-

' ich czasach daleko większe postępy, niż

u nas. Wystarczy wspomnieć, że wska

'-iik ccn hurtowych w okresie czasu u.

: Wernika r. 1029 do października ro

kuub. spadł w Anglji o 17,3%0,we Fran

cji o i6%, w Czechosłowacji o 13,g%,
a w Polsce?' o 11,S%. Ta niew-półmier-
ność uwydatni się jeszcze hardziej,'o ile

porównamy spadek cen niektórych pod
stawowych artykułów w poszczególnych
krajach. Widzimy więc, że metale (bez
żelaza) spadły w cenie w Niemczech o

35,8%, w Stanach Zjednoczonych'A . P .

0i.6,4%,awPolsceoT2,7%.

Spadek cen surówki przedstawia się
następująco: w Niemczech o 27,g%, w

Anglji o 12,Ą%, w Stanach Zjednoczo
nych o11-5%,w BelgjioS,8%, aw Pol

sce o 0,7%. Blacha spadła w cenie w

Belgji o 23,ą%, w Stanach Zjednoczo
nych o 17,S%, we Francji o 6,7%, a w

Polsce nie spadła w-cale.

Dane powyżej przytoczone naprowa

dzają nas na" myśl, że oprócz dyspropor
cji pomiędzy cenami artykułów rolniczych
1przemysłowych zaczynają się zarysowy

wać warunki do powstania innych, nie

mniej groźnych ,nożyc" — pomiędzy ce

nami artykułów przemysłowych u nas i

zagranicą, co może całkowicie poderwać
nasze zdolności eksportow-e i narazić na

szwank nasz bilans handlowy, czyli po-

zbawić nas jednego z podstawowych wa

runków równowagi finansowej.

CENY SUROWCA,A CENY

PRODUKTU.

Zagadnieniem zupełnie odrębnem, jed
nakże ściśle związanem z kwestją zwar

cia nożyc o ile chodzi o opanowanie prze

żywanego obecnie kryzysu i znalezienie

wyjścia z sytuacji — jest rozpiętość cen,

t. j. różnica pomiędzy ceną surowca a go

towego produktu, w 'zgl. stosunek ceny

hurtowej do ceny płaconej przez bezpo
średniego konsumenta. Decydującymi
czynnikiem dla podn'iesienia konsum cji
jest właśnie ta ostatnia cena i dlatego mo

mentow'i temu należy poświęcić baczną
uwagę. Tymczasem w tej dziedzinie ob

serwujemy u nas zjawiska nienormalne,
które w/zrost konsumcji w sposób wybit
ny paraliżują. Wystarczy wspomnieć, że

w czasie, kiedy w Niemczech teksty!ja
spadły w cenie o 31,8 %, co pociągnęło za

sobą zniżkę cen gotow'ej odzieży o 9,3 % ,

u nas przy spadku tekstylji o 18,55d o-

dzież podrożała o o,8% . Niewspółmier-
ność w' spadku cen surowca i gotowego

w'yrobu w'idzimy w handlu mięsem, gdzie

55 mllf. zioła w skarbie francuskim
Breg*!dfS7ąms|Sprzem ysłufrancnsirfęago

Francja posiada obecnie około 55 mil

iardów w złocie. Francuska finansjera i

przem ysł szuikają dla sw-ego złota nietylko
dobrze procentujących się rynków' zbytu,
ale też placów'ek silnych politycznie.

Jedno z pism niemieckich zwraca uwa

gę na ekspansję złota francuskiego na

wschód Europy — do Polski, Rumun;!, Ju

gosławii i Czechosłowacji.

Największe czechosłowackie przedsię
biorstwo budowy m aszyn i zbrojeń Zakłady
Skody są już od 10 lat w rękach francu

skich, i są kontrolowane przez ,,Unkra
Europeenne", która jest ekspozyturą fran

cuskich Zakładów Montana i Creuzota.

Wspomniane pismo niemieckie stwierdza

dalej, że podobnie się ma rzecz z Polską,
gdzie ,,Union Europeenne" zaangażowane
jest na Górnym Śląsku,

Koncerny Schneider-Creuzot otrzymały
również duże polskie zamówienia w dzie

dzinie kolejmlctwa. Niewiadomo — piszą
Niemcy — czy nie łączą się z tem zamó

wienia zbrojeniowe.

Zakłady Skody rozwijają ogromną dzia

łalność także w Rumunji, Generalny dy
rektor tych Zakładów przeprowadził nie

dawno rokowania z różnymi przedstawicie
lami rządu w Bukareszcie. W Jugosławii
powstał 1%roku temu wielki chemiczny
koncern francuski ,,Fosfates Tunisiens",
który odkupił od włoskiego konsorcjum fir

mę karbidową i azotową. Zakłady elektrycz
ne już w roku 1935 wytwarzać będą mil

iard kilowatów na godzinę.
W Jugosławji założył inny francuski

koncern St. Gobain przedsiębiorstwo wyro
bów szklannycb, a firma bud-owy okrętów
Ateiiers et Chantiers de la Łoire przejęła
w tych dniach jugosłowiańskie warsztaty
okrętowe Marijan w Społeto i odraza po
dwoiła kapitał zakładowy.

Krwawe tiemonsifracfe
kom unisigczne w Czechosłowacji

Pierwsze ostrzeżenie przcm 25 lutego
W mieście Duchcowie, położonem w okrę

gu najbardziej dotkniętym klęską bezrobocia,
urządzili w tych dniach komuniści demonstra

cje, które zakończyły się kilkoma ofiarami. De-

monstraci, pod wpływem mowy komunistycz
nego senatora Straóskiego, sprzeciwili się żan-

darmerji, która miała rozkaz przeszkodzić de

monstracjom. Na wezwanie wspomnianego se

natora, tłum rzucił się na oddział żandarmerii,
usiłuj%e go rozbroić, wobec czego komendant

oddziału wydał rozkaz użycia broni palnej.
Strzały oddali tylko czterej żandarmi, którym
zagrażało największe niebezpieczeństwo.

W wyniku strzelaniny, siedmiu demonstrant

tów zostało postrzelonych, z czego czterech na

skutek ciężkich ran, zmarło w szpitalu.

Wypadek ten wywołał w całym kraju wiel

kie i przygnębiające wrażenie. Okoliczności

potwierdzają, że jest to początek nowej akcji
komunistycznej na wyraźny rozkaz Moskwy,
która wykorzystując kryzys gospodarczy i

wzrastające bezrobocie, wywołać pragnie za

wszelką cenę niepokoje. Niektóre pisma podają

wiadomości z dobrze poinformowanych źródeł,
że tłumy, którym przewodniczył senator komu

nistyczny nie zebrały się przypadkowo, ale, że

chodzi w tym wypadku o rozmyślne wywołanie
starcia z władzami bezpieczeństwa. Była to

zarazem próba wielkich demonstracyj, jakie za

m ierzają komuniści urządzić w dniu 25 lutego
bież. roku.

'W'ypadki, jakie rozegrały się w północnych
Czechach, m iały swój epilog w parlamencie
praskim. Premjer zaznaczył w przemówieniu
swojem, że winę ponoszą w pierwszym rzędzie
komuniści, a przedewszystkiem posłowie i se

natorowie komuniści, którzy nadużywają swej
nietykalności. Rząd będzie się starał utrzy
mać za wszelką cenę porządek i spokój w pań
stwie.

Rządowe partje socjalistyczne, wydały spe

cjalną odezwę, w której apelują do robotni

ków, aby nie dali sobą powodować i stwier

dzają, że nędzy gospodarczej nie można usu

nąć atakami na rząd i państwo. Odezwa ostrze

ga robotników przed akcją komunistów.

Niemiecka baza lotnicza w Pile
Pod niewinną pokrywką lotnictwa spor

towego kryje się w rzeczywistości o 3 km

od granicy polskiej w Pile baza samolotów,
które w każdej chwili mogą być użyte, już
jeż eli nie do obrzucenia bombami na wypa
dek wojny najbliższych obszarów Eolski

to w każdym razie do celów wywiadow
czych, do czego zwłaszcza samoloty typu
tego, który jest w Pile, szczególnie się na

dają. Również samoloty te są używane do

szpiegostwa powietrznego przez czynienie
zdjęć ważnych obiektów po stronie polskie!.

Organizacja ,,Kameradschaftliche Ver-

eininguńg ehemaliger Flieger und Luftschif-

fer" w Pile stoi w ścisłej łączności ze zwią
zkiem Kyfhauserbund, będącem znaną na

cjonalistyczną wojskową organizacją.
Władze odnoszą się jak najżyczliwiej do

wszystkich poczynań tej organizacji lotni

czej, dzięki której miejscowy garnizo-n
Reichswehry i bardzo liczna, bo zgórą 300

ludzi (na 40 tys. mieszkańców) policja woj
skowa, zyskują wydatną pomoc.

w lipcu ub. r. rozpiętość ceny żywej wagi
a mięsa w detalu wynosiła prawie 220% .

W tym samym czasie stosunek ceny hur

towej i detalicznej przy nafcie wynosi!
205%o, przy węglu 195% i t, d. Zjawisko
to ma swoje podstawy przedewszystkiem
w nadmiernem rozproszkowaniu kapita
łów obrotowych pomiędzy liczne drobne

pośrednictwa, których ogółem w W oje
wództwach Zachodnich przypada jedno
na 51 mieszkańców. Oczywiście w tyeh
warunkach obroty przypadające tia jeden
punkt sprzedaży są przeciętnie minimalne

i dlatego pośrednictwo to musi być dro

gie.

SAMORZUTNA ZNIŻKA GEN.

Rząd widząc jedyną drogę do opano
wania panującego obecnie kryzysu, który
można określić jako kryzys konsumcji -

w zwarciu nożyc obu r'odzajów - posta
wił sobie za zadanie zniżkę cer: artyku
łów przemysłowych i potanienie pośredni
ctwa i do celów tych będzie zmierzać

przedewszystkiem drogą pertraktacyj z

centralnemi branżowemi organizacjami
wytwórców i kupców, oraz drogą wytwo
rzenia dla tej akcji właściwej atmosfery
w społeczeństwie.

Rola władz będzie w danym wypadku
o tyle ułatwiona, że oba omówione powy

żej procesy rozpoczęły się już samorzut

nie realizować jako wynik istniejącej sy

tuacji ekonomicznej, której cechą charak

terystyczną jest nagromadzenie się zapa
sów przy zupełnej bierności nabywczej
że strony konsumentów'.

Przyspieszenie tych procesów jest za

tem konieczne, może jednakże nastąpić
tjdko w' takich warunkach, kiedy czynni
ki, działające na zdolność nabywczą spo

łeczeństw'a w kierunku odwrotnym —

mam tu na myśli pow'szechną redukcję
zarobków* — przynajm niej w okresie

przejściowym będą z akcji tej wyelimino
w'ane, i kiedy ogólne zrozumienie sytuacji
wytworzy w społeczeństw'ie atmosferę
sprzyjającą tej akcji.

Osiągnięcie celów powyższych musi się
zatem dokonać jedynie drogą poddania
szczegółowej rewizji kosztów własnych
produkcji oraz pośrednictwa, racjonalne
go podziału wytwórczości przy najdalej
posuniętej racjonalizacji metod pracy i o-

szczędn'ośei, oraz koncentracji 'wyt%wór
czości i kapitałów zaangażowanych w

handlu.

Oczyw'iście oparta na powyższych prze

słankach akcia może pociągnąć za sobą
indywidualne ofiary, czy to w postaci do

raźnych strat, jak,też wyrzucenia pewnej
ilości słabszych jednostek poza naw'ias

życia przemysłowego. Ofiary te jednak
że dla uzdrowienia ogólnej sytuacji go

spodarczej wydają się konieczne i nie

uniknione. Inż.S.C.

GottoldEphralm Lessing

Wkrótce upływ'a 150 lat od śmierci znane

go filozofa : pisar'za niemieckiego Gottolda

Ephraima Lessinga, który sw'ego czasu wiel

ki wpływ wywarł na kształtowanie się li

teratury niemieckiej. Swego czasu takie

książki jak ,,Laokoon'' i ,,Hamourg:sche
Dramaturgie" wzbudziły wiele krzyku i nie

'porozumień. Lessing jest autorem kom edji
,,Muma von Barnhelm", dramatów ,,Emilia
Galotti", ,,Natan Mędrzec" i wielu innych.
Gottold Ephraim Lesing zmarł 15 lutego

1781 roku w Bninświfcu,
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Szkodnicy partymi na Pomorza
dn2ą do rozbicia Pomorskiego Iow. Rolniczego

Artykuł, który poniżej podajemy, w catej pełni rzuca non'ę światło na działalność szkodliwą pewnych ugrupowali partyjnych
na Pomorzu, zwłaszcza stronnictwa narodowego, którego działacze niewątpliwie za wiedzą i, aprobatą swoich pomorskich przywódców
chwytają sio nowych środków i w dzisiejszychciężkich czasach gospodarczych postanowili za wszelką cenę m. in. rozbić ruch organiza*
cyjny pomorskiego rolnictwa, zmierzający w pierwszym rzędzie do rozbicia zasłużonego dla naszego rolnictwa Pomorskiego Towarzy*
Stwa Rolniczego. Jest to już tak wyraźne szkodnictwo społeczne, że niewątpliwie opinja całego Pomorza napiętnuje je z cała stanów*

ęzością, temwięcej, że fakty, o których pisze autor, są tak jaskrawe, że tylko na wielki szwank narazić mogą interesy naszego rolni*

dwa, które - wiadomo dobrze wszystkim, w w jak krytycznych wegetuje dziś warunkach.

Kółko Rokucze Niedźwiedź pow. Wą
brzeźno występuje z P, T. R. W uchwale

twojej ogłoszonej w gazetach nazywa bez
celowe i bezużyteczne należenie do PTR,
bo PT R nie umie ulżyć wzrastającej nędzy
na wsi, nie potrafiła przeforsować zniżki

składek dla Ubezpieczalni Krajowej, Kas

Chorych, Pomorskiej Izby Rolniczej i obni

żenie podatków. W drugiej uchwale tegoż
Kółka zarzuca się PTR obojętność w spra
wie brzeskiej i że jeden z członków Zarządu
Głównego (pewnie p. Serożyński) głosował
z tymi, którzy na sprawę Brześcia patrzą
trzeźwo!

Znając dobrze działalność PT R chciał

bym te zarzuty sprostować. Wiadomem

jest, że P T R już oddawna stara się usilnie 1

o obniżenie składek dla Ubezpieczalni Kra

jowej, Kas Chorych, Zakładu Ubezpieczeń
od wypadków w rolnictwie, lecz przeforso
wać tego nie może bo w tych instytuciach
samowładnie nie rządzi. Z Pomorską Izbą
Rolniczą PTR ściśle współpracuje, lecz na

budżet Izby i obniżenie składek niema de

cydującego wpływu, bo od tego jest Rada

Pomorskiej Izby Rolniczej. Co do podat
ków to PT R prze z swoje centrale ? nstruk-

torjaty powiatowe zapoznaje szerokie rze 

s ze rolników z ustawami podatkowemi.
broni ich przed niewłaściwem opodatkowa
niem, udziela bezpłatnie w różnych spra-1
wach porad prawnych itd. lecz na obniżę- g
ule podatków też nie ma wpływu, bo to i

może uczynić tylko Sejm. Głównym zada J

niem P T R to jest szerzenie oświaty rol'ni

czej, to też usilnie czyni; obecnie poucza
roŁników jak sobie radzić w dzis'eiszej bie

dzie, jak się urządzać, aby w myśl dzisiei

szych zasad produkować dużo, tanio i do

bry towar. Zachęca i pomaga w organizo
waniu różnych spółdzielni, celem przerób
ki i zbytu produktów rolnych, słow em robi

wszystko, aby podmieść oświatę i dóbr oh', t

ws!.

Nie cudem, lecz długoletnią pracą orga

nizacyjną doszli rolnicy w Danii do dobro

bytu. Żmudną pracą organizacyjną, spół
dzielczością i przy wydatnej pomocy Cen

tralnego Towarzystwa Rolniczego doszedł

Lisków do dobrobytu. Dlaczegóż to. takie

Kółka Rolnicze, jak Drzycim , pow. świec
ki? Jelencz, pow. Tuchola; Wvgoda, pow.

Kartuzy lub Rychnowo, pow. Wąbrzeźno i

wiele in. nie występują i nie mówią, że nale

żenie do PTR jest bezcelowe, a bo te Kół

ka są żywotne, same dużo działają i dużo

z pomocy PTR korzystają. A wy pp. z Nie

dźwiedzia piszecie publicznie w gazetach,
że należenie do PTR jest bezcelowe Ł bez

użyteczne, wy to jesteście bezcelowi i bez

użyteczni, bo nigdy jako Kółko Rolnicze

żywotności nie okazywabście. Czemuż to

K s. Łowicki, podmsany pod tymi uchwała

mi, wybrany do Zarzadu Powiat, PTR ., wy
boru tego nie przyiał? przecież miałby mo

żność zrobić z PTR celową i użyteczną
organizację- jeżeli jego zdaniem inni tego
nie potrafią. Widać takie ,,strzelanie z za

płótu" jest wygodnieisze ale to nie każde

mu pasuje. Chodzi Wam głównie o to. że

PTR nie protestuje w sprawie Brześcia?

PTR test organizacją bezpartyjną. Mamy w

Kółkach Rolniczych ludz: rozmaitych od

cieni i zapatrywań politycznych od lewi-

cówców do skrajnych prawicowców.,
Celem PTR jest wszystkich swoich

członków jednakowo obsługiwać. Nie,wol
no więc PTR zajm ow ać jakiegokolwiek

stanowiska w sprawie Brześcia, a to dla

tego, że są w Kółkach Rolmczych tacy,
którzy tą sprawę potępiają, lecz są i tacy,
którzy ją inaczej osądzają Toć i zamordo

wanie Prezydenta Narutowicza jedni potę
piali, jako potworną zbrodnię a byli i tacy,

którzy ją gloryfikowali. O takich sprawach
w Kółkach się nie mówi, bo to kłóci i ro

zbija i psuje gospodarczą pracę.

Ogłaszacie swoje uchwały w gazetach,
ażeby wywołać efekt, czyli próbujecie roz

bijać PTR, Komuż to tem chcecie robić na

złość, czy może p. Serożyńskiemu? za to,
że głosował z tymi, co sprawę Brześcia po

ch-walają? P. Serożyński w Sejmie jest
przedstawicielem stronnictwa, które go do

Sejmu wybrało a nie PTR; głosując w tej
sprawie solidaryzował się ze swoim Klubem

i swoimi wyborcami, więc nie można mieć

o to pretensji do PTR.

Nie podoba się Wam w Zarządzie p. Se-

rożyóskJ czy kto inny, to jest przecież na

to Walne Zebranie, można wybrać innego,
a nie rozbijać pożytecznej organizacji, bo
tem nie zrobicie na psotę ani p, Serożyń-
skłemn ani p. Donżmirskiemu.

LECZ WYRZĄDZACIE SZKODĘ SOBIE,
CZYLI ROLNICTWU I PAŃSTWU.

ŁĄCZYĆ NIE DZIELIĆ, GODZIĆ NIE KŁÓ
CIĆ, BUDOWAĆ NIE BURZYĆ I CIĄGLE

SIĘ UDOSKONALAĆ,
to są zasady, których Chrystus nauczał i

tymi zasadami, zwłaszcza w dzisiejszych
ciężkich czasach trzeba nam się kierować

RozbJjacką robotę tych panów z Nie

dźwiedzia trzeba potępić bo naprawdę wy

świadczają oni rołnikom ,,niedźwiedzie"
przysługi,

Franciszek Szafach,
członek Zarządu Głów, i pow. PTR,

Kornel Rtahiiszyfislci
frcnufe

\V piątek, dnia 6 lutego w Zak-opanem odbył
się bieg narciarski z przesz-kodami o puhar
wędrowny Kornela Makuszyńskiego. Na' trasie

'

biegu umieszczo-no około 30 oryginalnych
, przeszkód, jak tunele, płotki itp,; zrozumiałe

jest, że bieg ten budzi duże zainteresowanie.

Zdjęcie: — Kornel Makuszyński, fundator, pu*
haru wędrownego, również trenuje.

Piękna lody na ławie oskarżonych
za zerwanie zaręczyn

Sensacja w kołach roHangikicEi Paryża i Londynu
Piękn-a nad wyraz jest Lady Wera Owen.

Fascynująca uroda, znana jest z licznych por*
tretów wielkich mistrzów s-tolicy nadsekwań*

skiej, którzy usiłowali wyczarować na płótnie
jej (kuszący uśm'iech i wdzięk jej uroczej twa*

rzy.

Na dług-iej łabędziej szyi wznosi się kształ

tna główka, z której spoglądają na świąt Z

poza firan'ki długich rzęs czarujące oc-zy, a

pełne lek-ko rozchylone, usta o niepokojącym
zarysie wabią kusząoemi obietnicami.

Piękna lady Owen jest obecnie głównym
tematem rozmów W Paryżu i Londynie, iako

heroina sensacyjnego procesu, , który w tych
dniach rozegra się przed jednym z sądów pa*
ryskich, i to w sprawie, w której stara Euro-pa
dotychczas nie była zwykła odwoływać się
do pomocy praw-a i sądów.

Proces wytoczył lady Werze Owen jej by*
ły narzeczony Ąrćhange Delabarre o to, iż

lady Owen zerwała zaręczyny. Chodzi tutaj
o niezwykły, pierwszy tego rodzaju w Eu*

ropie proces o odszkodowanie. — Delabarre

skarży lady Owen o zwrot półtora miljona
franków tytułem odszkodowania za podarki,
ofiarowane jej w okresie na'rżeczeństwa, o-raz

0 zwrot całego szeregu klejnotów posiadając,
bezcen-na zdaniem ska-rżąc-ego wartość..

La d y Owen pochodzi z angielskiej rodzi*

n y arystokratycznej, która osiedliła sic* swego
czasu w Rosji. Podczas wojny poślubiła lady
Wera w Petersburgu angielskiego generała
Owe na, szefa m isji angielskiej przy rosyj*
skim sztabie generalnym.

Lady Owen już raz była wmieszana w wiel

ką skandaliczną aferę towarzyską, w związ*
ku z procesem przeciwko znanemu finansi*

śeie angielsk'iemu Francis Lourand'owi, który
zbankrutował na sumę 600 milj. franków, fr.
1 który z tego powodu skazany został na 7 łat

więzienia. Wówczas lady Owen występowała
w procesie tylko w charakterze świadka, lecz

była główną bohaterką sensacyjnego procesu

Po rozwodzie z gen. Owen' o rękę i serce

pięknej łady W ery ubiegał się właśnie ów

Francis Laurand, nie. uzyskując jed-nakże jej
ostatecznej zgody. G d y Laurand stracił, swój
majątek, lady Owen łaskami swcmi zaczęła
obdarzać Archange Dclabarre'a, właściciela

rozległych włości i kierownika wielkiego triu

stu przemysłowego. Wkrótce, zostały ogłoszo;
ne oficjal-nie ich zaręczyny.

Pod-arki, które Delabarre ofiarował swej b.

narzeczonej, mają posiadać wartość przeszło
3 miljonów franków. Wśród nich ma znajdo*
wać się pierścień z brylantem, któ ry oce niają
na 550.000 fr . Pozatem miał Delabarre ofiaro*

wać lady Owen cenną rzeźbę z kości slonio*

Wej oraz dwa Olbrzymie szafiry, które przy*
W-iózł z podróży po Indjuch.

G d y 'De-labarre mnicjwięeej przed rokiem
stracił ostatki swej olbrzymiej fortuny, zer*

wała łady Owen prawie równocześnie zare*

czyn y . Obecnie Delabarre na drodze sądowej
pragnie uratować chociaż w ten sposób' drób*
na cząstkę utraconej fortuny.

Do akt procesu dołączone są różne listy
miłosne. N ajciek awszem zaś jest to, iż Dola*
barrc domaga sic odszkodowania tytułem u*
tracenia kredytu, który został zachwiany ołi*

cjalncm O'publikow aniem zerwania zaręczyn.

Ostatnio pisała paryskie zamieszczają list

Delabarre'a, któ ry oświadcza, i-ż domaga się
an od lady Owen tylko zwrotu sum, udzie'c*

nych jej w postaci pożyczek. Zwrotu zaś klej*
notów nie domaga sic.

W każdym razie proces, który w tych
dniach się rozegra przed trybunał-em sądowym
w Paryżu już dzisiaj jest głównym przedmie*
tem zainteresowaniu sfer towarzyskich Pary*
ia i J ondynu-

Państwo watykańskie w szacie ogswty(net
w dniu obchodu lcoronocll Olca św.

Odbywają się wielkie przygotowania cło

uczczenia rocznicy koronacji Piusa X I . Całe

miasto watykańskie będzie wspaniale przyoz
dobione w dniu 12 lutego, przyczem wojska
papieskie wystąpią w mundurach galowych.
W Kaplicy Sykstyńskiej w obecności Papieża
i Jego Dworu oraz Antykamery Eklezjastycz-
uej, korpusu dyplomatycznego, przedstawicieli
rodów rzymskich odbędzie się mszą poutyfi
kalna, poczem Ojciec Święty przyjmować bę
dzie życzenia.

Dn. 8 b. m. w Areybazylioe Laterańskiej
jako Bazylice Papieskiej i ,,caput Urbis et

Orbis" odśpiewano uroczysto Te Deum.

Radiotelefoniczną i radiotelegraficzna sta

cja w atykańska, której uroczyste otwarcie na

stąpi w rocznicę koronacji Piusa X I — to iest

12 lutego b. r . jest jedną z najlepiej urządzo
nych i najsilniejszych staoyj na świecie.

Właściwe Otwarcie budynku stacji nastąpi
w obecności ograniczonego grona osób zapro

szonych. Bezpośrednio po tem w pałacyku Piu

sa I V jako siedzibie Papieskiej Akademji
Nauk odbędzie się pod przewodnictwem Ojca j

Świętego uroczyste jej posiedzenie, n a którem

wygłosi referat senator Marconi,prezes Włos

kiej Akademji Nauk.

Cały przebieg powyższego uroczystego po
siedzenia będ-zie transmitowany przez radjo
na cały świat, przyczem przemówienia tłuma

czone będą. na kilka języków. Dotychczas nie

wiadomo, czy Ojciec Święty wygłosi mowę. Na

ten temat kursuje szereg domysłów, międzyin-
neiui notuję, że Papież wystąpi,z dwoma wez

'w aniami, z których jedno będzie,przeznaczone
dla katolików europejskich, drugie mabyć skie
rowano do katolików amerykańskich.Mówi się
również, żc Pius X I w, pierwszem swojem prze
mówieniu zaznaczy specjalnie pod adresem ka

tolików w Rosji Sowieckiej, że Stolica Apo
stolska pamięta o nich i losem ichszczerze się
interesuje.

* *

Badjastacja watykańska przeprowadza dalszo

próby nadając muzykę liturgiczną oraz teksty
z Pisma świętego i odczyty dwa ra zy dziennie:

na fali długości 19,84 o godz. 16 -18, oraz ńa
fali 50,26 od godz. 18-22 .

I TrbcKI
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Wielką sensację W'ywołał w Budapesz
cie pewien proces przeciw 8 członkom wę

gierskiej partji socjaldemokratycznej, pod
czas którego na jaw wyszło, iż w r. 191?

Budapeszt gościł w swoich murach przez

dłuższy czas Lenina i Trockiego Przywód
cy bolszewizmu byli wówczas podejmowani
gościnnie przeż partję socjaldem okratyczną,
która ich obsypywała specjalnemi zaszczy
tami. Powiernikiem Lenina był wówczas

późniejszy przywódca lei partji Garamy.

Nówe szgkano Polaków w Niemczech
Zarża^cnle laratffata szieaisssSslcśSo

Pojący w Niemczech narażeni są w dal

szym ciągu na bezustanne szykany, ze stro

ny władz niemieckich, które ich prześla
dują na każdym kroku, chwytając się nsj
błahszych powodów, aby motywować swe

zarządzenia i represje przeciw Polakom.

Mamy znowu do zanotowania taki ja
skrawy przykład, ilustrujący polakożerczą
politykę Niemców, która szczególnie ostry
charakter przyb'iera na .pograniczu pol-
skiem, jak na Pomorzu niemieckiem . w'
Prusiech Wschodnich.

Ostatnio ,,Iandrat" powiatu ,sztumskie
go w Prusiech Wschodnich odebrał dzie

sięciu Polakom, 'obywatelom niemieckim,
paszporty zagraniczne, upoważniającedo'
w yjazdu do Polski.Zarządzenie ,,!andral:a"
powiatu Sztumskiego, Wydane na podsta
wie dekretu prezydenta rajencji w Kwidzy-
niu, ma charakter wyraźnej represjiprzeciw g

tym 10 Polakom. Zdradzają ,to motywy te

go zarządzeni'a .

Otóż podstawą do wydania narządzenia
landrackieg-o był fakt, iż jak opiewa umo

tywowanie — ewi Polacy ,,uczestmczyl! w

polskim obchodzie dziesięciolecia plebiscy
tu na Warmji i Mazurach oraz w manifesta

cji, skierowanej przeciw całości ziem Rze

szy Niemieckiej, a urządzonej w Janowie,
wiosce polskiej w pobliżu granicy niemiec

kiej". 'O

Wiele się mówi po -stanie niemieckiej' o

tolerancji władz niemieckich wobec mniej
szości pols-kiej v/ Niemczech,jelzcże więcej
się urąga władzom za rzekome gnębienie
Niemców w Polsc'e. Tymczasem fakty mó

wią sanie za siebie i gromadzą coraz li

czniejszy materjał dowodowy'przeciw ha-

katystycznej brutalności .Niemców.
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Wampira Nowego Swlate
Chicago w żelaznym piCTieleisisi zhzodnl - W sali Trono

we! A l Cfspwae'a
Chicago miasto liczące kilka miljonów miesz

kańców, do niedawna chluba Nowego świata,
stało się w latach powojennych wyrodnem dziec

kiem Am eryki. Od roku 1920 Chicago poczęło
upadać finansowo i moralnie. W ielcy przemy

słowcy i handlarze, tcroryzowani organizuj%eemi

się dopiero wówczas 'bandami rozbójniczemu
opuszczali nmry miasta i osiedlali się w krajach
Ameryki Południowej. W niedługim stosunkowo

czasie zaświeciły pustkami kasy miejskie, znik

nęło bogactwo dotychczas tam królujące i nędza
rozpoczęła swe panowanie.

W roku 1926, pierwsze zw iastuny ogólnoświa
towego kryzysu, zachwiały jeszcze bardziej pod
stawami miasta. Bezrobotni, których liczba

zwiększała się w zastraszający sposób, zasilali

szeregi przemytników i organizacje rozbójnicze,
które pod koniec roku następnego, żelaznym pier
ścieniem zbrodni otoczyły całe miasto. Chicago
pogrążało się coraz bardziej w przepaść, z któ

rej nie było wyjścia. Od świtu do świtu krążyły
po ulicach miasta bandy rozbójnicze Diamonda

i A l Capone'a, dwu wrogów nieprzejednanych,
ale w ,,zawodzie" swoim wzajemnie się uzupeł
niających. Niemal każdego dnia alarmowała pra

sa społeczeństwo całej Ameryki o nowym napa

dzie rabunkowym, kradzieży, włamaniu, morder

stwie. Codziennie pastwą bezkarnych wampirów
Nowego świata padały banki i przedsiębiorstwa,
życia ludzkie i miljony dolarów. Najgenjałniojsi
detektywi, byli bezradnymi, policja wzruszała

ramionami,

W latach 1929 i 1930 miedzy Diamóndem i Al

Capone'cm powstała w alka na śmierć i życic,
w w yniku której prysła tajemniczość obu współ
czesnych Rinaldinieh. Rozpoczęły się denuncja
cje, aresztowania i wyroki. Policja węszyła kry
jówki grasujących band, przeszukiwała nocne

lokale i spelunki. A l Caponc kpił sobie jednak
t. policji i z ajentów. Co miesiąc wpływało do

kasy rządowej 150.000 dolarów w formie podat
ku dochodowego z jego, tak świetnie prosperują
cego interesu i 30.000 dolarów jako zapomoga

dla ubogich i bezrobotnych. Proletarjat i naj

biedniejsze w arstwy ludności nietylko Chicago,
ale całej niemal Ameryki, poczęły otaczać nazwi

sko dziwnego ofiarodawcy aureola uwielbienia,
a kobiety z najwytworniejszego towarzystwa

szalały za nieznanym donżuanem.

Reporterzy i dziennikarze chicagosey posta
nowili sami zdemaskować bandytów. Jeden z

nich opisuje, jak udało mu .się przeniknąć do pa

łacu herszta Al Capone'a. W opisie tym czyta

my m. in.:

,,W pośrodku olbrzymiej sali, za stolikami

nakrytemi suknem, siedziało wielu mężczyzn, pa

ląc papierosy i rozmawiając z całą'swobodą. W

sali panował półmrok. Przy bocznych stolikach

grano w szachy, warcaby i ping-pong. A l Ca-

pone surowo zabronił grania w karty. Nie zwra

cano na mnie uwagi; mogłem swobodnie obser

wować kryjówkę największych oddziałów prze-

niytnio;;y,e h.

W niespełna pół godziny sala' napełniła się
najróżnorodniejszego rodzaju indywiduami. W i 

działem wśród zebranych Chińczyków i Murzy
nów, dwóch czerw onośkórych i przedstaw icieli

w szystkich możliwych narodowości. Po chwili

zgromadzeni, powstali z.jniejse i udali się w gł%b
korytarza. Jakież 'było moje zdziwienie, kiedy
znalazłem sio wc wspaniałym hallu, jasno oświe

tlonym lampionami i ozdobionym drogocennymi
obrazami, z których' jeden przywiódł mi -na pa

mięć sensacyjną kradzież w mieszkaniu lorda

Wellingtona, w ielkiego zbieracza dzieł sztuki.

Do sali wkroczył Al Capone. Bardziej miłego
i pięknego młodzieńca, trudno mi będzie spotkać
w dalszem życiu. Zwinny, nadzwyczaj zgrabny
i wytwornie ubrany przedstawia Al Capone, typ

,,a rbitra elegantiariun". Mówi po francusku,
włosku, hiszp ań sku , niemiecku,nieobcyjestmu
również język sjmów |r|rji-indjan. Spokojnie
zasiada za 'stołem i uśmiecha' się, jak dziecko.

Do stołu poczynają się zbliżać nieśmiałym kro

kiem nowi członkowie bandy: Włoch, dwaj Wę

grzy i Francuz.' Al Capone świdruje ich wzro

kiem i do każdego przemawia w danym, jeżyku.
Rozpoczyna się, akt przysięgi. Rozlega się mono

tonny głos odbierającego przysięgę, ,.na wierność

A l Capone* owi, na wierność ludziom ubogim,
na śmierć bogaczom i policji, trapiącej tych, któ

rzy niosą pomoe nic mającym, chleba".

Wśród setek noży i rewolwerów, składają no

wi członkowie przysięgę na t. zw . Księgę wyro

ków, ,w której figurują nazwiska tyeh, którzy
złamaniem danego przyrzeczeniu, podpisali aa

siebie wyrok śmierci. A l Capone podaje rękę
nowym współpracownikom swej bandy, stwier

dzając tem samem, że liczyć mogą na niego w

każdej chwili, jako na wodza i przyjaciela.
A l Capone podnosi do góry rękę i schodzi

z podjura. żegna, go krótki okrzyk zebranych,
skoncentrow'any w jednem słowie: - - Al. Mło

dy przywódca niknie w mroku korytarza, a za

nim w siąkają w ciemność, wam piry Nowego
świata" , . ,

Moici za ekraiien - liielem
arćtpin

tfrfeass awSeoiseat msirsSes'sMwa w gsirzcilsSzSeft, ,SBulra

Donosiliśmyswego czasu o tajemnicze-m
m orderstwie w jednem zkinoteatrów ber

lińskich, taż za ekranem, podczas seansu

wieczornego. Ofiarą morderstwa padłkie
rownik kina ,,Mercedes-Palace".

Energiczne śledztwo policji doprowa
dziło do wykrycia zabójcy, któregopo dłu

giej całonocnej pełnej napięcia dramatycz
nego walce udało się także zmusić doprzy
znania się do zbrodni,

Głównym punktem wyjścia całego śledź
twa były dwie łuski kul rew'olwerowych,
znalezione na miejscu zbrodni. Naboje te.

oznaczone znakiem U. S . C , Co.25. m -oż

na używać tylko u amerykańsk., rewolwe
rów Colte'a, których w Niemczech wogóle
nie można nabyć. Podejrzenie padło od ra

zu na niejakiego Karola Urbana, artystę,
który niedawno powróciłz Ameryki iktó

rego dwie osoby widziały przebiegającego
w krytyczny wieczórprzez scenękina. Ur

ban pracował w r.1928w kinie ,,Mercedes"
jako inspicjent.

Wobec władz śledczych Urban stanow

czo twierdził, iż jest niewinny. Dopiero
w'zięty w o-gień pytań krzyżowych, po ca-

łońocnem przesłuchiwaniu, złożył Urban
wreszcie w sobotę o godz,4 rano szczegó
łowe zeznanie zbrodni,

W'ysoce dramatyczny przebieg m iała

scena, która r-ozegrała się w kil'ka chwil

później międzyUrbanem a jego narzeczo

ną, Narzeczona jego, pochodzące również
ze znanej rodziny artystów, do ostatniej

chwili byłaprzekonana o niewinności Ur

bana, Świtało już, kiedy jąwprowadzono
do narzeczonego. Urban najej widok wy
buchł rzewnym płaczem i zdołał wymówić
tylko; Inaczej sobie wyobrażałem pora

nek naszego ślubu" .

Na dzień ten wyznaczony był bowiem
ślub cywilny narzecz-onych.

Do gabinetu kierownika kina wtargnął
Urban w celach rabunkowych. Co prawda
nie spodziew ał sięzastać kierowni'ka, lecz

starszego kasjera, którego łaty/obybyło o-

bezwładnić jednem uderzeniem, Znalazł

szy się wobec kierownika kina, Urban,jak
twierdzi, bezwiednie prawie wystrzelił.Pie
n'ędzy z sobą żadnych nie zabierał.Strzał

wytrącił go bowiem zupełnie z równo-wagi.

nHarka światowej stawy"
znana od lat 40.

Ma zdrowia dzieci!
przez powagi lek arskie za lecany .
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wodza fllndnsów
Jeden z leaderów kongresu Motilał N cfe s

zmarł po dłuższej chorobie. P rzed miesiącem
został zw olniony z wię zienia, celem poddania
go śpecjalnej kuracji.

Pandit Motilal N.ehrn był przez przeciąg
całego roku prezydentem hinduski ego narodo

wego komitetu. Ideowiec najczystszej wody
był rze cznikiem dążeń niepodległościo'wych
ewolucyjnie przez stworzenie przejściowego
stanu rzeczy — konstytucji poprzedzającej zu

pełne oderwanie się od A n g lji. Bramin. Moiilal
Nehru przejdzie do historji otoczony najżyw 

szym kultem 300 miljonowego ludu.

Wielkie iinsiIsFiiciw^
SiFMili tfuryfislficf

Tow'arzystwo finansowe ,,Sagacjaw w

Turynie, zgłosiło upadłość. Dyrektor To

warzystwa uciekł, a za członkami rady nad

zorczej rozesłano listy gończe, Długi To

warzystwa wynoszą 183 miljonów lirów. O -

Statai 'bilans wykazy'w ał 286 miljonów ak

tywa, obciążonych jedn'akowoż 225 miĘo-
nami długów. ,,Sagaćja" założona została

w roku 1928. Kapitał akcyjny wynosił 180

miljonów lirów,

Pepesia m16 Ipiącach sI6w
Ostatnio olbrzymie zainteresowanie

wśiód katolików wzbudziła Encyklika Pa

pieska rozpatrująca kwestję małżeństwa.

Najbardziej zain-teresow-ała się nią pras-a
katolików amerykańskich, których główna
siedziba znajduje się w Waszyn-gtonie. Za

żądali oni od swych ko-respondentów, znaj
dujących się w. W atykanie, by natychmiast
po ukaz-aniu się Encykli'ki nad-ali ją do A -

mery-ki. Gorliwi korespondenci przeprowa
dz-ili to w iście amerykańskiem tempie, 0

godz. 9 rano otrzymali z Watykan-u pełny

tekst Encykliki i od tej chwi-lido3poport-
dniu, kilku ludzitłumaczyło ją na język 3ee

gi-elski, O godz.3 nadano telegraficznieca
łe tłum-aczen -ie. Telegram tenobjął 16tysię
cy słów i kosztował50.000 lirów (dwa-dzie
ścia pięć tysięcy zło-tych), ale'za too go
dzinie 4 znaj-do-wał się'już w redakcja-ch na

ziemi amerykańs(ki-ej. Tekst tej En-cykliki
przedrukowały w cał-ości nietylkowszyst
kie pism a Zje-dnoczonej Prasy katolickiej,
le-cz także i n-ajwiększe protestanckie pism-a
amerykańskie.

A58TUIS PIUJLS

Tajemnicza znak
Powieść

- Mnie to nie dotyczy. Ja nie by
łam zaproszona.

- N ie obawiaj się. Jeżeli zechcą
cię stąd usunąć, zagrożę, że nie do*

kończę roboty.
Julia spojrzała na przyjaciela.
- Narobiłam ci strasznego kło*

potu, Denny.
- Nie twoja wina, moja droga.

Mogłem ci p rzecież odmówić pomo
cy. N ikt mnie nie zmuszał. Jestem na

tyle doświadczony, że wiem, co to

znaczy mieszać się w sprawy pięk*
nych kobiet. W szystko, co robię, ro*

bię z otwartemi oczami.
- Ciągłe zadaję sobie pytanie,

dłaczgoś ty się tego podjął?
- Chyba wiesz.

Odpowiedź ta zdziwiła ją. Czyżby
ją jeszcze kochał? Jeżeli tak, to do*
brze ukrywał swoje uczucia.

- Przyrzekłem ci — ciągnął da*
lej — że jeżeli zażądasz kiedy mojej
pomocy, to ci jej użyczę. Zdarzyła
się okazja. Oto wszystko!

Prostota jeg o słów zrobiła na Jul*

głębokie wrażenie.
~~ Wchodząc, zobaczyłem w hallu

afisz - - rzekł. - Z Saj gonu przyjeż*
dża trupa teatralna, która ma dać
przedstawienie galowe w pałacu.
Wiesz, kto jest wśród zespołu? —

Francuzeczka z okrętu.
Złudzenie Julji prysło, jak bań*

ka mydlana.
— Musiałeś się : ucieszyć. Kiedy

przyjeżdżają?
Na przyszły tydzień. Mówił mi

gospodarz hotelu.
A więc poszedł specjalnie się po*

informować.
— Rzeczywiście, bardzo się ucie*

szyłem. T o takie mądre stworzenie!

Dostrzegała rzeczy, o których myś*
my nawet nie pomyśleli. Nie rozu*
miem tylko stanowiska tangu.

— Jakto? - zapytała Julja.
— No, tang wie, że ona jest po

naszej stronie. Sama im to powiedzia
ła.

— Chyba po twojej. Nie sądzę,
żeby twoja Ninon (przepadała bar*
dzo za mną.

— Idzie mi o naszą stronę sprawę.
N ie rozumiem, dlaczego tang pozo*
stawia j ej swobodę ruchów. N ie o*

strzeżono jej nawet, żeby się miała
na baczności.

— Pewnie chcą jej zostawić dość
sznura na stryczek.

— Straszna myśl — odrzucił De*
nis, urażony zdawkowym tonem
słów Julji. Nie chciałbym za nic w

świecie, żeby ją spotkało jakie nie*

szczęście.
— T a dziewczyna potrafi sobie

dać radę - - rzekła chłodno Jułja.
Tak. Cenię ją za to.^ lepiej by

było na świecie, gdyby było więcej
kobiet takich odważnych i samodzieł

nych, jak ta Francuzeczka.
— Zamiast głupich kobiet, które

nie potrafią nawet upilnować swoich

klejnotów -

~ uzupełniła Julja.
— Ocli, nie zaczynajmy się tylko

sprzeczać. Pro szę cię, bądź łaskawa
traktować Ninon uprzejmie i serde*
eznie i nie daj jej odczuć, że uważasz

ją za coś gorszego.
— N igd y tego nie robiłam.
— Nie, ale — dawałaś jej odczuć,

że jesteś inna niż ona, a biedna dziew
czyna jest na tym punkcie szalenie
drażliwa. N ikt jej nie wychowywał,
nikt nie uczył.

'

Wszystko co zdoby*
ła, zawdzięcza samej sobie.

— Z anim się pobierzecie, będziesz
ją mógł posłać do szkó łki dokształ*

cającej. — Jułja była w dalszym cią*
gu wściekła na rzeźbiarza, że okazał
radość z powodu przyjazdu Ninon, i

nie lic zy ła się ze słowami.
Młody człowiek zaczerwieni? się,

ale zamilczał. Nie było sensu zaczy*
nać kłótni. W ypił kawę i wstał.

— Muszę ci powiedzieć dobranoc.
— Już!
— Nie chce mi się jeszcze spać,

ale chciałbym zostać sam. Mam du*
żo do przemyślenia. C zy nie będzie
ci się nudziło? Mogę ci pożyczyć
książkę.

— Nie. D ziękuję. Nie chce mi

się czytać. I ja mam dużo do myślę*
nia.

— Nie zaszkodzi jej, jeżeli poprą
cuje trochę mózgiem — pomyślał De

nis, odchodząc.
Z ac zęły płynąć dni pracowitego

tygodnia. D enis wstawał o świcie i

po śniadaniu jechał do świątyni, skąd
powracał późnym wieczorem.
W końcu dokonał zamierzonego dzie*
ła i stworzył pósąg Thyna naturalnej
wielkości, w pozie takiej, w jakiej zo*

baczył po raz pierwszy cesarza. Na*
tchnienie mu dopisywało i był zado*

wolony.
Zapadł wieczór. Moore stanął w

drzwiach świątyni. U schodków cze*
kała motorówka. O dw ró cił się i spoj*
r za ł w głąb hallu. Długie, ukośne cie*
nie, padające od filarów, wskazywały,
niby olbrzymie palce postać Thyna,
siedzącego w samotnej chwale na tro*
nie. , i(d. c. n.)



DziałalnośćP.fi.0 .

w roMu 1930

Pow ilaiiie Związku Ekspoffierów
Ziem niaków

Dzgęhl lotesaćuwi'g Pomorsklei Izby Rolniczej

Rok sprawozdawczy zamyka P. K .

O. dalszem bardzo znacznem powięk
szeniem swego stanu majątkowego
oraz z'większeniem i rozw ojem wszy*
stkicb działów pracy xaró%vno pod
względem ilościowym, jak i kwoto*
wym. Jako największa instytucja o*
szczędnościowo * przekazowa w Kra*
ju. P K O. w swej działalności w ro*
ku 1930 dążyła w pierwszej linj i do

rozwoju kapitalizacji, drogą udostęp*
nienia jaknaj szerszym warstwom łu*
dności m ożliwie dogodnych i pew*
nych form oszczędzania, oraz do po*
pularyzacji obrotu czekowego, a w

szczególności obrotu bezgotówkowe*
go, zapewniając swej kłijenteli ta*
niość, bezpieczeństwo i szybkość ob*
sługi.

Celem możliwie szerokiej popula*
ryzacji tych zagadnień P. K . O . pro*
wadziła w roku sprawozdawczym in*

tensywną propagandę za pośrednict*
wem prasy, ulotek, plakatów, napi*
sów świetlnych itp., która zwracała

uwagę swoją logiczną pomysłowością
i celowością.

Z najważniejszych inowacyj wy*
mienić należy zaprowadzenie przez
P K O t. zw . ,,stałych zleceń przelewo*
wyeh", które pozwalają uczestnikom
obrotu czekowego regulować w spo*
sób wygodny periodyczne rachunki
za gaz, elektryczność, kasę chorych,
telefon i t. p.

Ponadto jako ważne nowe etapy
organizacyjne P.K .O . należy wymię*
nić w roku sprawozdawczym ótwar*
cie oddziału PKO. w Łodzi, drugiej
ekspozytury miejskiej w Warszawie

(Nowolipki 10), zaś w pierwszych
dniach r. 1931 — trzeciej ekspozytur
ry miejskiej w Warszawie w Halach
Mirowskich.

Przechodząc do wyników cyfro*
Wych, osiągniętych przez P. K . Ó . w

poszczególnych działach, należy prze*
dewszystkiem podkreślić bardzo

znaczny wzrost sumy powierzonych
P. K . O . oszczędności.

Kapitał złożony na książeczkach
oszczędnościowych w P. K . O . w yro
sil w dniu 31. 12. 1929 r. 172 m ilj.
zł., osiągnął na koniec r'. 1930 - 253,7
miljonów zł., czysty więc przyrost w

roku 1930 kapitału oszczędnościowe*
gowynosiłwP. K . O. przeszło80 mi*
li ort'ów zł.

Liczba, osób oszczędzających w. P.
K. O. Wzrosła w omawianym okresie
o 169.507 i wynosiła w dniu 1. 12. 1930

r., 605.547 czynnych książeczek osz*

czędnościowych.
Rok wice 1930 był rokiem rckordo*

M'ym pod względem przyrostu liczby
oszczędzających w P. K . O.

Jeśli chodzi o obrót czekowy to po*
mimo ogólnej niepomyślnej konjunk*
fury gospodarczej obrót czekowy P.
K.Ó . utrzymał sic pod względem kwo*

'

-wym mniej więcej na poziomie ro*
ku ubiegłego. Natomiast pod wzglc*
dem ilpściowytn - wzrost obrotu cze*

kowegoP.K.O. wroku1930jest,
bardzo znaczny. Gdy bowiem ogólna
!!czba operacyj czekowych w roku
1929 wynosiła 30 miljonów, to w roku
1930 osiągnęła ona 'cyfrę 34 miljonów
a więc o 4 miljony operacyj więcej.
Ogólna kwota obrotów czekowych P.
K / O . osiągnęła w roku snrawozdaw*

czym 23,S miliardów zl. Natomiast o*
brót bezgotówkowy P, K- O . Wykazał
znaczne Zwiększenie. Z cvfrv ogólne*
go obrotu czekowego P. K . O. przy*
padło na obrót bezgotówkowy 15 nv*

Ijąrdów zł- czyli 63 proc. ogólnych
obrotów, gdy w roku ubiegłym obrót

bezgotówkowy wynosił tylko 61 proc.
ogólnych, obrotów czekowych P. K .

O. Cyfry te są bardzo ważne, wska*

zuja bowiem w iak r/-y . vm stopniu
obrót bezgotówkowy .0 , R, Q . przy*
czynił się do ufatwie^m -zajcmnycr
rozrachunków finapsd'-ycb, a kaoira-

zlożony na rachurtk^cii czekowych
wynosił w dniu 31. 12. — 5930 r. łącz*

nie z przekazami 216 miljonów zł.

Jeśli zsumujemy więc kapitały po*
chodzące z obrotu oszczędnościowego
i czekowego P. K . O ., to otrzymamy
na dzień 31. 12. — 30 r. globalną sumę
504 miljonow zł. kapitałów obroto*
wychP.K.O.

Lokatę i fr.uktyfikację tych kapi*
talów dokonywała P. K . O . w roku

sprawozdawczym w sposób bardz/o
przezorny, pod kątem zapewnienia in*

stytucji jaknajdałej posuniętych płyn*
ności i bezpieczeństwa.

Akcja kredytowa P. K . O. prowa*
dzona była przez zakup obligacji i li*
stów zastawnych Banku Gospodar*
stwa Krajowego i Państwowego Ban*
ku Rolnego. Kapitał ten umożliwił w

znacznym stopniu poczynienie znacz*

nych inwestycyj, t. np. z funduszów
P. K . O. udzielono 11.203 pożyczek
na kupno gruntu o łącznym obszarze
131.757 ha., oraz 4,125 pożyczek inwe*
stycyjnych na obszarze 72,889 ha. Cy*
fry powyższe nie wyczerpują cało*
kształtu działalności kredytowej P. K .

O., a jedynie wskazują ważniejsze jej
przej awy. Zaznaczyć należy w koń*
cu, iż z kwoty posiadanych przez P.
K. O., papierów wartościowych 9535

papierów opiewa na złote w złocie
oraz waluty.

Prócz tego działalność kredytowa
P K O polegała w roku sprawozdaw*
czym na udzielaniu pożyczek łombar*
dowych, skupie w eksli i akceptów.
Łączna przeto suma kredytów udzie*

łonych przez P. K . O . gospodarstwu
narodowemu wynosiła w dniu 31. 12.
— 1930 r. kwotę 330 milj. zł., czyli o

47 miljonów zł. więcej niż w roku u*

biegłym .

Stan kapitałów ulokowanych w

nieruchomościach wynosił w dniu 31.
12. — 1930 r. 33 miljonów zł., w zrósł
więc w dalszym ciągu i z końcem ub.
r. posiadała P. K . O . 26 nieruchomo*
śei miejskich, a między innemi cały
blok domów na ul.'Świętokrzyskiej
od ul. Jasnej do Marszałkowskiej po
stronie nieparzystej stanowi własność
tej instytucji.

Następnie podkrcś 1ić nalcży ogrom*
ny wzrost działu przekazów zagrani*
cznych. O rozwoju tego działu w P.
'K. O . świadczy fakt, że, gdy w roku
1928 ogólny obrót tego działu wynosił
zaledwie 3 milj.- zł., to w roku 1930

osiągnął on kwotę 30 miljonów zl.. a

więc w zrósł w ciągu zaledwie 2 lat —

dziesiękrotnic. D ział inkasa weksli
przyjął do inkasa w roku sprawoz*
dawczyni 316 tysięcy weksli na 66 mi*
tumów zł., w reszcie dział zleceń gieł*
dowych wykazał obrót 34 miljonów
złotych.

N a specjalne podkreślenie zaslu*

guje również, szybki rozwój działu u*

bezpieczeńnażycicwP.K.O.W cią*
gu zaledwie 2 i pół lat działalności wy*
dała P. K . O. 40 tysięcy polis ubez*

pieczeniowych na ogólną sumę ubez*

pieczeniową przeszło 104 milj. zł.

Suma bilansowa P. K . O . osiągnęła
wdniu31.12. — 1930 r. cyfrę 555 mi*

1jonów zł., a więc w porównaniu z ro*
kiem ubiegłym wzrosła o 51 milj. zł.

Cyfry te świadczą wymownie o

silnym wzroście kwotowym obrotów
P. K* O. Obok jednak wzrostu kwo*

towego czynności i obroty P. K . O .

wzrosły również bardzo znacznie pod
względem ilościowym.

Ostatecznym wyrazem racjonalnej
i .oszczędnej gospodarki P. K . O. w

r. 1930 jest fakt,'iż nadwyżka bilan*
sowa (czysty zysk) wzrosła w roku
sprawozdawczym do kwoty złotych
5.648.187. Jeśli się zważy, że P. K . O .

posiada przeważnie drobiazgowe, a

więc mało rentowne obroty, to wynik
gospodarczy, jaki o iągnęła instytucja
L'..- świadczy o zdrowych podstawach
i należy tem nastawieniu działalności

Lej największej- instyucji finansowej
w Polsce

Z inicjatywy Pomorskiej Izby Rolniczej
zwołane zostało przez Izbę Przemysłowo*Han*
dlową zebranie Eksporterów Ziemniaków w

Grudziądzu w sprawie organizacji Związku i

Eksporterów Ziemniaka.

W zebraniu tem wzięli udział przedstawi*
ciele Izby PrzemysłowodHandiowej i Pomor*

skiej Izby Rolniczej organizacyj rolniczych
oraz szereg firm pomorskich i gdańskich, zaj*
mujących się handłem ziemniaków.

Zebraniu przewodniczył p. Giębowicz, na*

czelnik 'Wydziału Ekonomicznego Pomorskiej
Izby Rolniczej, który wygłosił jednocześnie re*

ferat wprowadzający, podnosząc konieczność

koncentracji handlu i wykazał korzyści płyną*
ce stąd pietyłko dła ek'sporterów, ale i di

Przeprowadzenie tegorocznych zawodów o

mistrzostwo Okręgu Korpusu Nr. V II I zostało

powierzone przez d*cę O. K . V III p. gen. Pa*

sławskiego — p. gen. Thommće'mu, komendsn

towi G arnizonu Bydgoszcz. Celem zawodów

był przegląd poziomu sportu szermierczego
wśród kadry zawodowej oraz eliminacja za*

wodników do zawodów centralnych o mistrzo*
stwo Poiski w Warszawie w dniach 13—15*go
iutego b. r.

Na kierownika technicznego zaw-odów wy*
znaczono majora Zglenickiego Tadeusza —

obw. komendanta P. W . 62 p. p. W!kp., gospo*
darza por. Lindnera Władysława — powiato*
wego komendanta P. W . m. Bydgoszczy i se*

kretarza sierż. Jasińskiego Pawła z 62 p. p. —

Do kierownictwa zawodów przydzielono kpt.
Tarczyńskiego ze Szkoły Oficerskiej. W skład

komisji sędziowskiej weszli: por. Bartyński,
por. Piesowicz, podch. Adamski ze Szkoły O*

fteerskiej w miejscu, oraz wachm Grzegorek
z C. W . Kawalerji z Grudziądza.

Za w ody przeprowadzono w sali gimnastycz
nej 62 p. p. w grupach - oficerskiej i podofi*
cerskiej w konkurencjach— szabla, szpada i

floret. W grupie oficerskiej' zą,%vodnicy starto*
wali w dw-óch klasach.

W klasie A . uzyskali: I szablą — 1 miejsce
uzyska? por. Chmelik Edward ze Szk. Podch.

Art. Toruń: 2 m. uzyskał por. Eryszczyn Win*

centy ze Szk. Podch. Art. Toruń; II szpa*
da - 1 miejsce uzyskał por. Madaliński Leon

z 16 p. a. p. Grudz.; 2 m, por. Chmelik Edward

zc Szk. Podch. Art. Toruń; 3 m. uzyskał por.

Eryszczyn Wincenty zo. Szk. Podch. Art. To*

ruń; III. floret - I miejsce uzyskał por.
Chmelik Edward ze Szk. Podch. Art. Toruń;
2 m. uzyskał por. Eryszczyn Wincenty ze Szk.

Podch. Art. Toruń; 3 m. uzyskał por. Madaliń*

śki Leon z 16p. a.p,Grudziądz,-
W klaije B. uzyskali: i. szabla — 1 miejsce

uzyskał por. Koprowski Franciszek z C. W .

Kawalerji Grudziądz; 2 m. uzyskał por. Mada*
liński Leon z 16 p a. p, Grudziądz: 3 m. uzy*
skał por. Szajnert Józef z 8 baonu 'saperów
Toruń; ił. szpada — 1 miejsce uzyskał por.
Pałucki Władysław z 59 p-. -p . Inowrocław;
2 m. uzyskał por. Wojciechowski Feliks z 4

p. a. p.; 3 m. uzyskał por. Szajnert Józef z 8

baonu sap. Toruń; III. floret — 1 miejsce
uzyskał por. Koprowski Franciszek z C. W .

Kawa!. Grudziądz; 2 ni. uzyskał ppor. Pastor*

nakiewicz Jerzy z 16 p. a. p. Grudziądz.
W grupie podoficerskiej startowano tylko

w klasie. B., a. to z powodu braku zawodników

w klasie A . Jedynie wachm. Grzegorek Leon

z C. W . Kaw. odpowiadał warunkom stawia*

nym dla klasy A. Natomiast wszyscy pozo'
stali startowali w k'lasie B., u zyskując następu*
jącc miejsca; T. szabla - 1 miejsce uzyska'ł
wachm. Różycki Józef, 2 m, wachm. Śniegów*

. ski Mich., 3 m. wachm. Langiewicz Stan. (wszy
scy zC.W.K. Grudz.);II. szpada — 1m.

wachm. Śniegowski Mich., 2 m. Janiszewski An 

toni wachm., 3 m. wachm. Langiewicz Stani*

staw (wszyscy z C. W . K . ,Grudżiądz); III. flo*
ret- 1m.st.wachm.RóżyckiJózefC.W.K.
Grudziądz; 2 m. wachm. Langiewicz Stani*

śtaw C. W. K . Grudziądz; 3 m. ogniom. Ku

charski Józef ze Szkoły Podch. Art. Toruń.

Podczas zawodów dala się zauważyć miaż*

dżąca Wprost przewaga kaw alerji w grupie
'podoficerskiej. W tej grupie jedynie st; wachm

Kuncewicz Antoni ze Szkoły Oficerskiej w

Bydgoszczy był równorzędnym przeciwnikiem
kawalerzystów. Reszta piechoty była objćk*
tem, której po komendzie en gard najeżę*
ściej dochodzili ,,Różnego rodzaju Touchćje",
,,riposta", .,parada'*, a często się przytrafiała
równie-' i tempo communa. Najczęściej u ta*

Państwa przez skoordynowanie w ysiłków w

opanowywaniu rynków zagranicznych, Następ*
nie omówił p. nacz. Głębowicz statut projck*
towancgo Zw . Eksporterów 'Ziemniaków, oprą*
eowany przez Komitet Organizacyjny pod 'kie*
rownictwem Pom. Izby Rolniczej. Statut po

wyczerpującej dyskusji przyjęty został przez
licznie zebranych przedstawicieli firm jedno*
głośnie. Siedzibą Związku obrano Toruń.

Żyw e zainteresowanie kupców Związkiem
oraz podziękowanie skierowane na tem żebru*

niu pod adresem Pomorskiej Izby Rolni'czej
za podjęcie inicjatywy i zajęcie się órganiza*
cją Związku, świadczą o odczuwanej potrzebie
istnienia podobnego Związku.

kiego zawodnika ,,czyściutko" siedział Katu*

ralnic cios przeciwnika. Podobny stan jest
poniekąd zrozumiały ze względu na brak tre*

ningu u za w odników piechoty,- którzy*- muszą

uczyć innych podstawowych ruchów, nie posia
dając na miejscu nawet partnerów do treningu.

Po zakończeniu zawodów nastąpiła zbiórka

zawodników, raport mjr. Zglenickiego zło*

żony p. Inspektorowi Armji, gen. Osińskiemu,
który przybył na zakończenie zawodów w asy*
ście pp. gen. Thommće, komendanta garnhio*
nu i ppułk. dypl. Powierzy, d*cy 62 p. p. Wlkp.
Najlepsi szermierze Okr. Korp. nr. V I II podch.
Adamski ze Szkoły Oficerskiej w Bydgoszczy
i wachm. Grzegorek z C. W . Kaw. zademon

strowali walkę pokazową na florety i szable.

W dalszym ciągu odbyło się rozdanie

skromnych nagród dla zawodników zakupio*
nych z funduszów D, O. K . VIII . Nagrody
wręczał zwycięzcom p. gen. Osiński - pocZem
przemówił do zawodników.

W zawodach startowało ogółem 27 zawodni

ków, z tego 16 *v grupie oficerskiej a 11 w gra*
pie podoficerskiej. Do zawodów centralnych
0 mistrzostwo Polski w dniach 13—15. II . b. r.

w W'arszawie zostali wyeliminowani d'o repre*
zentacji Okręgu Korpusu Nr. V III por. Ko*

prowski, por. Madaliński, por. Pałucki, por.

Chmelik, por, Fryszczyn, st. wachm. Różycki,
wachm. G rzegorek i wachm. Śniegowski.

W zawodach brali udział zawodnicy z gar*
nizonów Bydgoszczy, Grudziądza, Torunia,
Inow-rocławia i Chełmna. Przy też okazji za*

w odnicy mieli możność poznać doskonałą halę
1 salę gimnastyczną 62 p. p. wlkp. Podziwom

i zachwytom nie było końca. 62 p. p. Wlkp.
również zaskarbił sobie wdzięczność zawodni

ków', otaczając ich serdeczną opieką.
Zawody przeprowadzono sprawnie i spręży*

ście, w- czem jest całkowita zasługa kierowni*

ctwa zawodów z majorem Zglenickim na czele

i komisji sędziowskiej z kpt. Parczyóskim na

czele.

Mowcwiactoe basrcertfwa
polskiego

W dniu l*ym i 2*im lutego obradował w

Krakowie ogólny zjazd Związku Harcerstwa

Polskiego.
W dyskusji nad sprawozdaniem ustępujące

go Naczelnictwa, dominowała nuta surow'ej :

rzeczowej krytyki zc strony większości' irtstpu
ktorów . W konsekwencji: na m'iejsce ustępu*
jącyeh czterech członków ustępującej r-ady
(ks. Szczerblcki, Maresz, Sawicki i Karczew*

ski) wybrano pp.: Łapińską, Łypacewicza, O*

lewińskiego i Zaeharzewskicga.
Rada Naczelna wybj-ała na przewodniczą

cego Związku Harcerstwa Polskiego wojewoda
śląskiego, dr. Grażyńskiego. N a wicdprzewod
niczących: p. Sliwowska i p. . Kamieńskiego,
oraz ńa resztę stanowisk p-p.: Laszcż.kóu.uę,
Olbroimkiego, Olewińs-kiego. Olędzkiego i ks.

Mauersbergera oraz Łypacewicza.
Nazwiska wiciu, z tych', osób znane ,ogólo-*

wi społeczeństwa zaj-ówno z, czasów waik o

niepod-ległość, ja k i z obecnej ich twórczej
pra-cy państwowej dają gwarąncję, że hafcer*
Stwo będzie jednoczyć całą młodzież w sze*

regach wychowania : obywatelskiego.

ChClBEBfaO

—i Tow. Powst. i )V.ojaków w Waidpwie
Szlacheckim wybrało następujący zarząd: pp.
Pa w liko w ski A.ug.: - prezes, Lewan-dowski W .

wiceprezes i sekretarz, Makowski A. — skar'

bni-k, Dąbrowski Z . ; — komendant, Drzewiec,
ki W. — referent oświatowy.

Wpsiiisi zawodów sicfw ^ciczicli
mlalilrziiitw a D. K. VIII.
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Dyżur aptek: Apteka pod Gryfem.
Kina.

Morskie Oko: ,,Koniec pani Chaney" z Nor

m% Shearer.

Czarodziejka: Od środy ,,Na Sybir" .

— Statystyka M. T. K . za rok 1930. W ubie

głym roku kalendarzowym autobusy M ..T . K .

przejechały 485.089 kim . i przewiozły, ogółem
1.083.258 osób. Za biletami szkolnemi przewie
ziono 11.640 osób, za biletami robotniczem i prze

wieziono 30.420 osób.

Rozwój przedsiębiorstwa najlepiej charakte

ryzuje porównanie frekwencji m iesięcy styczn ia

i grudnia. 'W styczniu 1930 r. przewieziono
41.594 pasażerów, w grudniu tego ż roku 116.143 .

Największe natężenie ruchu było w m iesiącu

sierpniu, w którym przewieziono 137.1S0 p a s a 

żerów.
— Z kina ,,Czarodziejka". Kino dźwiękowe

,,Czarodziejka" w Gdyni wyświetla od środy n a j

potężniejszy polski dźwiękowiec p. t. ,,Na Sybir"
(Płomienne serca). Najcudowniejszy rom ans m i

łosny na t le wielkich wypadków dziejowych!
Najwspanialsza epopea filmowa z pamiętnych
dni w a lk o wolność Ojczyzny. — W rolach głów 

nych: Jadwiga Smosarska, Adam Brodzisz i Bo

gusław Samborski.
— Kursy maturalne dla dorosłych. Magi*

łttat miasta Gdyni zamierza zorganizować
kursy średnie ogólnokształcące dla dorosłych,
których jednym z celów byłoby przygotowa*
nie do egzaminu maturalnego osób dorosłych,
dla których brak tego egzaminu stanowi prze*
szkodę w p ra cy zawodow'ej. W celu ustalenia

Ilości reflektantów na powyższe kursy, ogła*
sza Magistrat warunkowe wpisy. Zgłaszać się
można pisemnie, telefonicznie lub bezpośre*
dnio do Referatu Oświatowego Magistratu, ul.

Starowiejska pierwszy dom, 4*te piętro, no*

kój 34, telefon 37 wewn. 'Wpisy trwać będą
do dnia 10 lutego b. r . Od ilości zgłoszeń za*

leży decyzja co do uruchomienia kursów. Kur*

sy byłyby narazie samowystarczalne. Oprócz
jednorazowego wpisow'ego (płatnego dopięto
z chwilą faktycznego uruchomienia kursów)
oplata miesięczna w ynosiłaby około 50 zł.

Trostci wlaicacieli sslcrstcbo-
moSci w SSsiBjatf

W ub. piątek odbyło się zebranie Stow.

Właścicieli Nieruchom., poświęcone w pierw*
szym rzędzie sprawom podatkowym. W tym
celu na zebranie zaproszony został naczelnik

gdyńskiego Urzędu Skarbow'ego p. dr. Tihel,
który wygłosił rzeczowy referat info rm a cyjny.
Mówca wyjaśnił kwestje obow'iązku podatku*
wego w odniesieniu do własności nieruchomej,
wskazując, w jakich wypadkach własność ta

korzysta z ulg względnie zwolnienia od poda!*

|IMI! łłzSS!

1MiBO,,iTOtSMiE(IKf
Rekordowy podwójny program!

NORMA SHEARER w fascynującym
sensacyjno erotycznym dramacie

Monice Pani Clfcnctf
Piękna złodziejka brylantów którą poślu*
bia lord angielski. Niebywały splot para*
doksów życiowych. Akcja toczy się w

kolach najwyższej arystokracji i w kołach
mętów społecznych. Film ten najnowszej
produkcji Metro Goldwyn Mayer zdobył
największe pow'odzenie w Warszawie
w Pola Negri Pałace nąjw'ytworniejszem

kinie stolicy.

II.

JA,CSiIE CGOGAN

niezrównany ulubieniec młodych i starych
w przebajkowej komedii w 8 aktach.

Jaci(ic Coogan
no fcoitin

fascynująca treść, przepiękne zdjęcia,
emocjonujące w'yścigi,

Seanse , w niedzielę i święta o godz. 3, 5, 7 i y
w- w dni powszednie początek c godz. 5 -tej,

ku. Wchodzą tu w grę domy nowow'ybudo*
wane, podatek dochodow-y z których opłaca
się dopiero po zamortyzowaniu kosztów budo*

W'y. W dalszym ciągu p. naczelnik wyjaśnił
przepisy stemplowe, obowiązujące przy przej*
ściu realności w posiadanie innych osób.

Drugi referat o sprawach ustrojowych Gdy
ni wygłosił również specjalnie na zebranie za*

proszony p. dyr. Kawczyński. Trzeci referat

wreszcie o podatkach od placów niczabudowa*

nych wygłosił p. prezes Nowacki. Po refera.

tacb nastąpiła dyskusja, poczem zebranie

zamknięto.

Pici*wszp zagraraiczrgj sataleb
na leżach zimowgcliwGtitjrnl

Do portu w Gdytii zawinął na postój zimo

w'y statek ,,Duben", noszący banderę czechosło

wacką. Jest to pierwszy tego rodzaju 'wypa
dek, notowany przez nasze kroniki portowe. -

GR(imBI

2wS4sS-s**w pratss8caisl*ieilośc i
szwżBlcaFsielcis

Donosiliśmy niedawno o projektowanej na

ub. sobotę W'ycieczce przemysłowców i finan 

sistów szwajcarskich, którzy mieli zabaw'ić w

Gdyni przez dwa dni. Wycieczka jednak w

ostatniej chw'ili uległa odroczeniu. Obecnie

spodziewają się jej przybycia w nadchodzącą
środo, dn. 1 1 bm.

Podziękowanie dla ofiarodawców
na rzecz Meflael ffzialwn szkolnej

Zarząd kola rodzicielskiego przy 1 szkole po

wszechnej w Gdyni nadsyła nam z prośbę o ('pu
blikowanie, następujące podziękowanie:

Na podsta-wie uchwał Komitetu i Z a r z ą d u

Kola Rodzicielskiego przy 1 Szkoło Powsz. w

Gdyni, przystąpiono w listopadzie ub. r . do zor

ganizowania gwiazdki dla najbiedniejszej dzia

twy szkolnej, przyczem postanowiono zwrócić się
(lo miejscowego społeczeństw'a o finansowe po

parcie wspomnianej a kcji. \Y w yniku kwesty,
którą za ję li się pp. członkinie i członkowie K o 

mitetu, zebrano w gotówce zł. 1 .866 ,50 , a po
nadto szereg pożytecznych rzeczy w naturaljach.
Dzięki temu obdarzono ogółom 320 dzieci z 27

klas.

Pieniężne ofiary na rzecz biednej dziatwy
'złożyli: p. Ewcrt-Krzeinienicwski 100 zł., Ole

jat-nia 50 zł., ,,Polskarob" 50 zł., p. Ewcrt-Krzc-

mienicwska 25zł., p. R. Morawski 25zł., p. Oho

rzclski 15 zł. Po zł. 20 złożyli: pp. starosta

grodzki Pożcrski, Morawski, Wcsseiłingowic,
z; wodny, adw. Janicki, Powałowski, adw. Roz

i-/.ynalski, Zakoński-Dybizbański, Salieki, Piow-

J:a, Bednarski KI. Pomieczyński. — Po 10 zło

tych złożyli: pp. Firm a Atlantyk, Wójta-
;.ik, Wojcwski, dr. Bobkowski, żegluga Pol

'ka, Firma Ternpski, Pistel, Karol Neuman,

Mieczysław Mosiewicz, ks. prob. Turzyński,
Skwiercz, Słupski, Grzegowski, Polsk. Tow. Ką
pieli Morskich, Polska Riyicra. Po zł. 5 złożyli:
pp. T. Kóżkowski, Zaborski, Warsz. Tow. Ubez

pieczeń, Bochiński, Fabryka szczotek i pendzłi,
P. B, H. Burzyński, Skow'rońska, Balcerowicz,

Szrama, Małkowski, St. Makowski, Firma Ku

kiełka, Ryszard Jacobini, Jezierski., Firma At-

;it,ic, Kurceka, Firma Warta, Jan Gajewski,
'.-.n Klawikowski, Łyczkowska, Gieraga, Sza-

'-vska, inż. Bielawski, Bauaszkiewicz, Baran,

Michalska, Ilaniszowiej Grzybowski, dr. Kowal

ska, Firma Bałtyk, S. Skwiercz, E . Skwiercz,

Bielawska, Żyłkowska, Giocewiczowa, Salamono-

w'a, I.oszczyńska, Aug. Klein, Gadziński, Gier-

szal M., Schiele, Piterowa, Kuźmińska., Firma

Komispol, Edmund Gertig, p. Kamrowski, kier.

szkoły z zebranych ofiar 200 zł., z sprzedaży
broszki 34,75 zł., z skarbonki od p. Kitrysowcj
15,70 zh, ze zbiórki w lokalu u p. Bednarskiego
43,13 zł. , oraz liczna ilość ofiarodawców kwot

pieiik żi!vch poniżej zł. 5, i szereg osób wykaza

nych w listach pod N. N . i nazwiskami nieczy-
telncmi w kwotach od 20 zł. i niżej.

Większe ofiary w naturaljach złożyli: Tani

Bazar, Nowy Bazar, Firma Zarcmba-Rychwałski,
Fordynus, Kubowski, Bukowska, Zakoński, I.i -

siccki, Cukiernia Starowiejska, Sokolska, Waś

ni, ,.- ka, K . Muller, Noworska, Zachar, Weisso-

w:i, Kiinigowa, Niemicrkiewicz, Czeska, W innic

ki- Waadzka, Mikołajczyk, Szczukowski, Zwio-

rz--okn, Łabędzka, Cieszkowska, Jagodziński, Za-

liurslci, Czarnecka, Bcchniak, Szczepkowska, Ką-
zikowski, Kleinówna, Kitowska, Smolińska, Po

spiech, Beisertowa i wiele innych osób ofiarowu

jących drobniejsze przedmioty. — Pozostałość z

funduszu gwiazdkowego w kwocie 1S9,14 zł. prze

kazana będzie na fundusz kolonji letnich.

Wobce powyższego Komitet i Zarząd Koła

Rod ziciolskiego przy X szkole powszechnej ni'nicj-
szcm spełnia nader m iły obowiązek składając
wszystkim Szau. Ofiarodawcom, oraz wszystkim,
którzy się w jakikolwickbądź sposób do urzą lże

nia tak miłej gwiazdki dla najbiedniejszych dzie

ci szkolnych przyczynili, serdeczne ,,Bóg zapłać".
Zarząd Koła Rodzicielskiego przy I szkole

powszechnej w Gdyni.
(—) Pucek, s' knitarz. ( —) Kitowski,- skarbnik

(—) Reinhardt, prezes.

M rifrialta
— Nocny dyżur aptek: Apteka pod Łabę*

dziem, Rynek 20.

Repertuar kin:

Apollo — ,,Serce pieśniarza".
G ryf — ,,Współczesny korsarz".

Orzeł — ,,Pożar świata" i ,,Miłość i sport .

Z Teatru Garnizonowego.
Już tylko kilka dni dzieli nas od pręmjery,

doskonalej sztuki 3*aktowe.j Angersena*Staling
p. t. ,,Rywale". Bliższe szczegóły podamy nie*

bawem.

Teatr Miejski:
Wtorek, dnia 10 b. m. gościnny występ Tea*

tru Bydgoskiego opera .T. Offenbacha p. t.

,,Opowieści Hoffmana".

iiabarel

nl.Długa ,,TRO Ci*DERO
6080 Doskonały zespół artystyczny

Nr. 16

— Śmierć przy pracy. W fabryce Hercfeld

i Victorius robotnik Władysław Ktirbniewicz

(Try nkow a 15) podczas zdejmowania żelaznym
drągiem pasa będącego w biegu został ta k sił*

nie uderzony porwanym przez pas drągiem w

piersi, że zmarł w kilka godzin po wypadku
mimo natychmiastowej pomocy.

— Dziki napad. Do mieszkania robotnika

Izydora Sarneckiego (Czerwona*Dworna 15) w

czasie jego nieobecności wdarł się po wyłania*
niu drzwi robotnik kolejowy Leon Mowiński,
który poturbował ciężko będącą w stanie od*

miennym żonę Sarneckiego, skradł 60 zł- w go*
tówce i ulotnił się. Zajście wywołało w całej
dzielnicy zrozumiałe oburzenie.

— ,,Parada Paramount'u. w Grudziądzu.
Kino ,,Apollo" wystawia w środę, dn. 11 b. m.

dawno oczekiwany w Grudziądzu największy
przebój filmów dźwiękowych ostatniej doby,
pełna bogactwa i niewidzianego dotychczas
przepychu Paradę Paramount'u ". Zapowiedź
środowej premjery wywołała w Grudziądzu
w ie lkie zainteresowanie byw alców ktnemato*

graficznych.
— Wycieczka zagraniczna. Oddział gru*

dziądzki Polskiego Tow. Krajoznawczego urzą
dza w okresie wielkanocnym wycieczkę do

Madeiry, Marokko, Hiszpanii i Riwiery wio*

skiej. Odjazd z Grudziądza 26 marca, powrót
1S kwietnia. Wycieczka zwiedzi Berlin, Ham*

bu-rg, Madeirę (2 dni), C adiz, Sewillę, Mak*

gę, Ceutę, Tetuan, Palmę de Mallorca, Barce*

lonę, Genuę z okoiicą, Wenecję i Wiedeń. Ko*

szta wycieczki 980 zł. W tem objęte są wy*
datki na bilety kolejowe i okrętowe, noclegi i

całkowite utrzymanie oraz przejażdżki samo*
chodowe wewnątrz zwiedzanych krajów. Wy*
cieczkę prowadzi prezes Oddziału, ks. dr. Łę*
ga (Grudziądz, Słowackiego 2), który udziela

informacji.
— Komunikat Komitetu Opieki nad bie*

dnemi dziećmi. Dotychczas przystąpiły do

Komitetu następujące organizacje: Rodzina

Wojskowa, Pomorskie Tow. Opieki nad dzieć*

mi, Związek Pracy Obywatelskiej Kobiet, Na*
rodowa Organizacja Kobiet, Katolickie Stówa*

rzyszenie Polek. Prosimy, by i inne organiza*
cje i stowarzyszenia na terenie miasta Gru*

dz.ądza przystąpiły do współpracy i udzieliły
poparcia materjalnego. Dotychczas złożono na

ręce przewodniczącego następujące sumy: p.
Ruchniewiczowa 25 zł, pułkownikostwo Cheł*

m iccy 20 zł, dr. Jochelson 20 zł, Centrum Wy*
szkolenia K a w ale rji Oficerowie 369 zł, podofń
cerowie 160 zł, Oleńka i Hanusia Chełmicki*

2 zł, Zrzeszenie Techników 50 zł, p. doktorat

wa Majowa 100 zł. — Komitet składa ws/.yst*
kim ofiarodawcom serdeczną ,,Bóg zapiać". —

Dzieci Grudziądza! - składajcie za przykła*
dcm Oleńki i Hanusi na bułkę i mleko dla

waszych biednych współtowarzyszek i współ*
towarzyszy!

Poża r w Oisręsgowwira Urzędzie
Ziemiste!*** w Grud jęłaś*?51

W nocy z ub piątku na sobotę około godsi.
3*ciej w gmachu Okręgowego Urzędu Ziem*

skiego p rzy ul. Sienkiewicza wybuchł pożar,
Ogień powstał w jednym z pokoi biurowych
na drugim piętrze przyczem przepaliła się
część podłogi na wylot oraz uległa zniszczeniu

pewna ilość akt. Ogień, który poważnie za*

gra żał zniszczeniem całego Urzędu, ugasiła
straż pożarna pod kierunkiem p. insp. Kasze w*

skiego.
Przyczyn pożaru narazie nie ustalono.

f\

Złodziei possrzelt* policjanta
W czasie obławy w ubiegły piątek w rejo*

nie Drogi Łąkowej i toru kolejowego p olicja
przytrzym ała na gorącym uczynku krad zieży
węgla kilku opryszków. Jeden z nich do *bR*

żającego się policjanta wystrzelił z browninga.
K ula trafiła w nogę st. post. Aniołowskiego.
Opryszek zdołał umknąć.

Fałszerz baiłhnofAir
w renach pollcli

W jednym z tutejszych lokali restauracji*
nych wywiadowcy P. P. u jęli fałszerza bank*
notów 56*'etniego Jana Sierackiego z Warsza*

wy podczas demonstrowania fab rykacji bank*
notów. Fałszerz je st hersztem bandy składa*

jącej się z większej liczb y członków; Dalsza
dochodzenia w celu ujęcia towarzyszy Sierac*

kiego prowadzi wydział śledczy.

Z posiedzenia komiiefn
GSfsiwasfelsteleito niesienia

pomoep bezroboinnm

W ub. sobotę o godz. 19*tej w sali posie
dzeń Rady Miejskiej w gmachu Ratusza odby*
ło się posiedzenie Komitetu obywatelskiego
niesienia pomocy bezrobotnym.

Sprawozdania z działalności sekcyj Komi*
tetu przedstawili pp.: star. grodzki Montwiłł
oraz nadradca Ro zborski. W dysku sji prze*
mawiali pp.: gen. Ładoś, ks. Mańkowski i inni.

Po załatwieniu całego szeregu spraw zwią*
za nych z akcją Komitetu posiedzenie za*

mknięto.

Kdieitdarziif karnawałowy
Dnia 10 lutego: w Tiv o li zabawa karnawa*

łowa Rodziny Policyjnej.
Komitet budowy Domu Żołnierza Polskie*

go urządza bal karnawałowy w sali balowej
w Domu Żołnierza Polskiego.

,,M!e rzracati annlc madame*'
na scenie Tcałru Fileisletafiśo

Reklama jaka się ukazała przed sobotnią
premjera przebojowej komedji Stefana Kit*

drzyńskiego nie miała w sobie ani cienia prze*
sady, przeciwnie, zrobiono może nawet w tym
kierunku zamalo.

,,Nie rzucaj mnie madame" — obrazek

z życia ostatnich dni, jest jednocześnie dosko*

nałą satyrą chłostającą bez litości nowoczesne

utwory rewjowe. Z każdego zdania, z każde'

go słow'a komedji tryska najlepszy i najpraw*
dziwszy humor niezrównanego w dowcipie
mistrza. Typy jakby wzięte wprost z życia,
kunsztownie przeprow'adzona in tryga, zawro*

tne tempo nadzwyczaj ożywionej akcji, w któ*

rej bierze udział kilkanaście osób, muzyka,
śpiew', tańce, tu i owdzie łezka sentymentu,
gdzieniegdzie sentencja iporalna, a 'wszędzie
dowcipny, ,,kaw-ały", ,,powiedzonka" nie po*
zw alają ani na chwilę oderwać się od sceny.

Nawet najwybredniejszy widz najgorzej
usposobiony do Teatru Miejskiego w Grudzią*
dzu musi przyznać, że ,,Nie rzucaj mnie mada*
mc" grano koncertowo.

Reżyserja p. St. Zięciakiewieza, to koron*
kow-a robota. Role obsadzone świetnie, z ra z u

miane przez wszystkich na pamięć, charaktc*

ry/acja pierwszorzędna, wystawa wykonana
| przez art,*mal. i dekoratora teatralnego *\

j Steykę — jak zwykle staranna.

Jeżeli gdziekolwiek byly jakieś usterki, to

tak nieznaczne, że nie warto o nich wspominać.
Benjaminkiem wieczoru był p. L . Rymsza

w roli kompozytora i dyrektora rewji warszaw

śkiej. P. Rymsza był stuprocentowym żyd*
kiem nietylko w każdym słowie, ale i w każ*

dym ruchu. Jego brawurowa gra wzbudzała

na widowni huragany śmiechu i oklasków.

P. Zięciakiew icz w roli restauratora i sen*

tymentałnego małżonka byl skończony pod
każd. względem. P. Zbierzowska jako jego żo*

na, czarowała grą i toaletami. P. Zakrzewski

w roli bufetowego pokazał, że jest pierwszo*
rzędną siłą naszego zespołu. P. Józefowicz

bardzo dobry był jako agent, bezkonkurencyj*
r.y typ uwodziciela stworzył p. Sawicki, praw*
dziwym woźnym teatralnym był p. Nawrocki.

Świetnym typem kucharza — p. Kisielewski.

Obsadę kom edji dopełniali bez zarzutu pp.:

Stanisławska, Michałowski, Jabłoński, wreszcie

pp. Kowalikowie, Steyko i girlsy.
Oklaskom nie było końca, bawiono się jak

nigdy dotychczas w Teatrze Miejskim. Sio*

wem sukces niebywały.
Teatr Miejski udowodnił nam raz jeszcze,

że jest ze wszechmiar godny poparcia. Chce

pracować, pracuje, a praca, ta daje z każdym
dniem lepsze rezultaty. Trzeba tylko popar*
cia ze strony społeczeństwa.

A's'ie rzucaj mnie madame" powinni zoba*

czyć bez wyjątku wszyscy, jeżeli nie po dwa

razy, to przynajm niej raz jeden. S. R.
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ttatm nelIsrsyte rr.yro.*ka8.
Wtorek (iabr(eli

^.rpda te,Siksa

DyMttf jJptek: do poniedziałku 15, 2 31 r.

pełnią dyżur:
li Apteka pod Aniołem Gdańska. 39; te),

sr. 385.

2J Apteka przy Pi. Teatralnym,. Marsz. F o 

cha 14; tel. 1962

, Teatr Miejski.
We wtorek: ,,Różowe domino''.

W środę: Prcmjera ,,Młody Las" J. A.

HerUa.

W czwartek; ,,Młody Las*' J . A . Hertza.'

W piątek: ,,Opowieści Hoffmana",
* '

Kińa,
Oorso: ,, Królowa spadochronu" i ,,Pan (łyk-

tator jestem j a t
'

, , ..............

Kristal:,,Orkan'.'. ............

Marysieńkat ,,Eskadra,orłów".
Nowości: ,,Pieśniarz gór"..
Cko: ,,Faust"* .......

Apollo: Zakochany nieboszczyk"*

imlasia
- Notujemy złotem! zgłoskami 'W odpo

wiedzi Treviranusowi na łódź podwodną złożyli
członkowie kasy koleżeńskiej ,,Samopomocy"
jwzy wydz. kontroli dochodów Dyrekcji Ra 

domskiej 50 zł,
Zebranie Sekcji Obuwników przy Gen.

federacji Pracy odbędzie się we wtorek, dnia
10 bm. o godz. 20 w sali ,,Pod Lwem" przy ul,
Marszalka Focha.

a* Zw. b. Uczestników Powstań Narodo-

flrjrch Grupa Powstańców Wlkp, z 1918-19 ro-

Sra w Bydgoszczy zwołuje zebranie starego i

jMwego zarządu na wtorek, dnia 10 bm. o go-

d(mie 19 w Strzelnicy przy ul. Toruńskiej.
Kolejowa Grapa Powstańców Narodo

wych z 1918-19 r. przy K , P. W. Ognisko Byd
goszcz zawiadamia wszystkich członków, że

zebranie plenarne odbędzie się we środę, dnia
11 bm, o godz. 19 wieczorem w restauracji p.
Błocha przy ul. Jana Kazimierza. W ykładem
zaszczyci nas p. inż. Szczudłowski.

~ Wróg Teatru. Są i tacy bez serca i su

mienia, którzy zazdroszczę, w tych ciężkich cza

sach postnego ehleba aktorom. Zdarzy się szczę-

'liwem zrządzeniem losu, iż ludziska ogarnięci

tęsknotą za rzetelnym towarem Sztuki przez du

że S. pisanej garną się do kasy teatralnej, by
yt przedsprzedaży zapewnić sobie miejsca wygo

dno i tanie. Je st że na onezas wśród ludu tea

tralnego uciecha wielka i wesele niepospolite, bo

wiem pełna kasa warunkuje terminową wypłatę
pensji, (co jest punktem honoru i ambicji dyrek
tora Teatru p. Stomy), a tem sainem daje moż

ność aktorom spokojnej pracy. Materjalna ta

strona życia artystycznego w najmniejszej mie

rze nie obehodziła i nie obchodzi jakiegoś tam

doliniarza, który korzystając' z przerwy obiado

wej cudem jemu tylko wiadomym włamał się do

Kasy Teatralnej, skąd skradł 400 zł. Bezec-no

to indywiduum napewno nie zagrzeje się

przy skradzionych pieniądzach teatralnych,
bowiem przeklęli go aż w dziesiąte poko
lenie aktorzy, a wiadomą jest rzeczą, że gdy ak

tor rzuca na kogoś anatemę, to mu i święcona
Woda nie pomoże. Po włamywaczu dotychczas
n i słychn ni dychu.

~ Ostre strzelanie w Jachcicach. Dnia 11

hm. odbędzie się na strzelnicy w Jachcicach

ostre strzelanie 62 pp. Wszystkie okoliczne

drogi strzeżone będą prze z posterunki wojsko*
we.

Mriia w lodowych
c%howach

Na skutek zatoru w górnym biegu Wisły
poziom wody w dolnym biegu Brd y podniósł
się ostatniej nocy o 1 mtr. Brda dolna stanęła
jak również W isła między Solcem, Fordonem

a Świecietn, Port górny i dolny przy uiściu

Brdy zamarznięty.
Ja k nem donoszą silne obniżenie się tem*

peratury w ostatnich dniach spow'odowało
W'zmożony pochód spryrzu i kry na Wiśle pod
Tczewem . Istnie je niebezpieczeństwo powsta*
d a zatorów lodowych i całkow'itego złodo*

wycenia rzeki. Lodołamacze Rady portu w

Gdańsku od kilku dni krążą w ujściu Wisty,
którego bronią przed zamarznięciem. Może

ono łatwo nastąpi(; dzięki małej świeżości wo*

dy w te m miejscu, w następstw'ie czego pro*
zszzlodowaceń:a rzeki szybko postępowałby w

órę. Lokalne zatory, tworzące-się na przestrze
o W isły oorno. ;-kiej lamie ZarządDróg Wad*
u elj. w Tczewie przy pomocy własnegolodo*

-

'

-za GabHeli Neruiówkc

W dalszym ciągu ankiety naszej, która

wzb'udziła, duże zainteresowanie władz mla*

rodajnych i czytelników pisma naszego,

ogłaszamy opinję w tej sprawie Polskiego
Towarzystwa Krajoznaw'czego Tourimp
Klub.

Już w pobząlku roku 1929 Zarząd Polskiego
Tow. Krajoznawczego TouringsKlub wystąpił
z inicjatywą uregulowania ruchu autobusowe*

go w okolicy Bydgoszczy i budowy w odpo*
wiedniem miejscu nowoczesnego dworca au*

tobusowego. C zęś ć tych zabiegów, mianowi?

c ie kwesfja uregulowania ruchu, posunęła sic

z nacznie naprzód. D zię ki zabiegom Zarządu
lub te ż poszczególnych jego członków, mają*
Pych możność porozumienia się ż odpowiednie*
m i władzami i wywarcia na niob wpływu, do*

prow adzono do takiego ujednolicenia rozkla*
du jazdy autobusów, kursujących w różne

W dniu wczorajszym
'

o godz. ll -tej przed
południem odbył się w sali Ratzera wice bezro

botnych pracowników umysłowych;- przy udziale

około 400 osób. Przewodniczył p. Chęciak, który
zagajając obrady podkreślił na wstępie, iż odbyć
się one mają w atmosferze rzeczowości z wyeli
m inowaniem w szelkich postronnych zapędów' po

litycznych.

Sprawa bytu pozbawionych ehleba pracowni
ków umysłowych jest zbyt poważną, by urabiać

z niej broń polityczną lub wygryw'ać ją dla ukry
tych celów różnych domorosłych ambicyjok.

Z kolei zabrał głos p. Gałązka, który w ob

szernym rzeczowo i przejrzyście opracowanym

referacie przedstawił obecne położenie w jakie
popadli bezrobotni pracow'nicy umysłowi oraz

środki, któreby mogły służyć do szybkieg'o cho

ciażby częściowego zlikwidowania tej mizerji.
Referent żalił się, iż dotychczas w urzędach pra

cują żony urzędników i emeryci, niwecząc tem

samem możność zarobkowania setkom innych
pracowników, którzy znaleźli się na bruku. Efekt

taki, iż jedne rodziny urzędnicze opływają w

dostatki (o ile dostatkiem w obecnym czasie na

zwać można podwójną pensję urzędniczą), inne

zaś rodziny w doslownem tego słowa znaczeniu

głodują. Nawiązując do apelu wiceprezydenta
miasta p. dr. Chmielarskicgo o nieudzielanie po
sad żonom urzędników czynnych oraz emerytom,
referent z naciskiem podkreślił, iż w tej. dzie

dzinie uzdrowienie nienormalnych stosunków na

stąpić powinno w jaknajszybszym czasie. Pod

koniec p. Gałązka omawiając sprawę wyłonienia

specjalnej delegacji, któraby przedłożyła kompe
tentnym czynnikom w Warszawie dezyderaty
umysłowych bezrobotnych, zwrócił się do zebra

nych z prośbą, by wybielając ową delegację kie

row'ali się li tylko dobrem i powagą sprawy, t. j .

by w skład tejże delegacji nie weszli, miejscow'i
krzykacze polityczni, jeno ludzie stateczni dają
cy ręk'ojmię, że głos ich będzie w stolicy przy

chyliłem uchem wysłuchany.
Z kolei zabrał głos niej. Ganswit, który nie

omieszkał swych przekonań politycznych (i to

skrajnie socjalistycznych) ,,rozwinąć" przed słu

chaczami.

W ożywionej dyskusji, która się po referacie

p. Gałązki wywiązała, zabierało głos kilkunastu

mówców z grona bezrobotnych, in. in. pp . Oleks,

Ganswit, Boberski, Roppe i in., którzy utyski
wali na szereg mankamentów' miejscowych, utru

dniających wielce zdobycie przez bezrobotnego
umysło-wego pracy. I tak żalono się, iż poszcze

gólni kupcy przyjmują na posady ludzi zgłasza
jących się wprost z ominięciem Urzędu Pośre

dnictwa Pracy, że miejscowi działacze politycz-

flramllci zawstidw
!lfźwtfsrs!te*eia o nn*stfrzosiwo

Rpalggossłcarp

Zawody łyżwiarskie o mistrzostwo Bydgosz
czy dały w poszczegółn. konkurencjach nastę*
pujące wyniki: Bieg 500 mtr - Pytlewicz —

Liceum handlowe 1 min. 05,9 Zachrajt 1.14,5;
Radomski KS. ,,Siła" 1.15,4/5; II. Bieg 1000 m.:

Pytlew icz 2.22; Witkowski 2.29,1/5; Radomski

2.29,2/5. III Bieg 1500 m.: Pytlewicz 3.45,4/5;
Radomski 5.54,2/5; W itkowski 3.55,115. - IV

Bie-g 3000 rn.; Pytle Wie* 7.53,4/5; W itkow ski

8.3/5; Szulc 8.4,1/5. V Bieg harcerski 500 mtr.:

Petroiewicz 1.15 sck. BiŻflUaiski 1.20 sok.; V!

Bieg Harcerski 1000 mtfc? Cypry eh 2.42 sek.;
Zw oliński 2.43 sek. V II Bies' Mtadtóeży Sskol*

nej Szkól Średnich: Mak-uch. 1 15,1/5* UfiamTr*

I strony, że terminy przyjazdu i odjazdu po*
j szczególnych linij autobusowych ustalono

| przewidzeniem możliwie największej Jogo*
, dnośct dla podróżujących autobusami pasaże*

rów.

Sprawa budowy dworca posunęła się w ro*
ku ubiegłym o tyle, że Magistrat miasta- Byd*
geszezy w październiku 1930 r. wszedł przez

swego delegata, p. radcą Regaruey w ścisłe po*
rozumienie z miejscowym Narządem P. T . K .

Ustalono wytyczne dla budowy takiego dwor*

ca. Określono warunki ogólne eksploatacji
tego przedsiębiorstwa. Wreszcie po p r ze jr z ę

*

niu wszystkich terenów, jakiemi miasto roz*

porządzą, zatrzymano, się na obszernym plac u

przy ul. Królowej Jadwigi, Rejtana i Sobie*

skiego.
Według tych ogólnych warunków m iasto

powinno byłoby dostarczyć pod budowę dwor*

ni, którzy glosami właśnie' bezrobotnych dostali

się do Bady Miejskiej, nie kiwają w obronie in

teresów bezrobotnych naw'et paltem w bucie, m i

mo, iż przyrzekali im przed w'yborami giaimiómi
złoto góry. (W tym względzie dostało się m. in.

sporo przykrej admonieji radnemu chadeckiemu

p. Karowowi). Kasie Chorych zarzucano, iż

w szelkie prośby bezrobotnych, o posadę załatwia

negatywnie tłumacząc się tem, żc przyjmować
może tylko pracowników specjalnie w ykw a lifi

kowanych na kursie K a s Chorych w Warszawie.

Zarzut ten zdaniom naszcm jest niesłuszny, gdyż
Ka sa Chorych przestrzega w tej dziedzinie obo

wiązujących w całej Polsce przepisów.

Banialuki plót-ł p. Boberski również z pod

czerwonego sztandaru, pomstując na rząd, a prze

dewszystkiem na BBWR., które stara się o piaeę
dla bezrobotnych o przekonaniach ,sanacyjnych",
nie troszcząc się zupełnie o falangi innych bie

daków, wałęsających się po bruku o chłodzie i

głodzie. Możemy zapewnić pn Boberskiego, że

wiecowe jego w ywody wyssa-ne są z pa-lca. Po

pierw sze B B W R . nie j.est urzędem pośrednict-wa
pracy, po drugie zaś jako stronnictwo, któremu

leży na sercu interes całego państwa, nie bawi

się w kramarstwo zaściankowe, pozostawiając tę

dziedzinę połitykierom małomiasteczkowym. T y 

le do wiadomości pomstującego na rząd towa

rzysza .

Jak .Filip z konopi skoczył kii trybunie za

leżny ,,niezależny" ,p. Olszewski, temperamentny

awangardzista leninizniu. Zbożny zamiar Olszew

skiego wygłoszenia pryncypialnej mowy spełzł
na niczein, bowiem obecni nie dopuścili go do

głosu. Po ukończeniu dyskusji przystąpiono do

wyboru tymczasowego komitetu bezrobotnych
pracowników umysłowych, w skład którego we

szli: pp. Oloks, Ganswit, Gałązka, Boberski, Za

radny, Roppe i First. Komitet ten zająć się ma

sprawą racjonalniejszej organizacji umysłowych
bezrobotnych, występywać ma nazcwnątrz do

władz i t. p. Niestety w-brew przestrogom p.

Gałązki zebrani wydelegowali do komin-', n ludzi

młodych, niepoważnych, politycznie skrajnie za

awansowanych, którym w pierwszym rzędzie za 

leżeć będzie na wprowadzaniu do organizacji
bezrobotnych fermentu politycznego. C zy w- tych
warunkach komitet stanie na wysokości swego

zadania — trudno przewidzieć.

Następne zebranie odbędzie się dnia 18 bm.

o godz. 11 przed południem u Patzera. Na ze

braniu tem ma być wybrana delegacja, która

w yjedzie z dezyderatami tysiąca bezrobotnych

pracowników umysłowych w Bydgoszczy do

Warszawy.

'-Kirzyński 1.19,4/5. V III Bieg 1000 mtr.: Gy*
prych 2.42 sek.; Zwoiiński 2.43 sek.

Organizacja zawodów dobra jedynie brak

reklamy należytej, przez co słaba frekwencja
publiczności.

E ienMeas

- Ostatnie przedstawienie ,,Róiowego Do

mina" wybornego żartu karnawałowego B. Wi-

nawera i K. Wroczyńskiego, we wtorek. Jest

to tradycyjne przedstawienie, z którego D y 

re kcja Wpłaca aa rzecz ,,Dnia Aktora Pols'kie

go" 50 proc. dochodu. — Sztuka polskich ak 

torów i cel dochodu, winny wpłynąć na publi
czność, by licznie przybyła na to przedstawie
nie- Ceny zwyczajne, bez jakichkolwiek do*

. datków, ab-mrek :, cL

ca piac o przestrzeni okoio 5.000 metrów kwi'l

drutowych z dobrze umocowaną nawierzchnią.
Przedsiębiorca czy' konsorcjum (ewentualnie
Polskie Tow . Krajozna wcze Totiring*Klub)
obowiązani byliby wybudować dworzec obuj
rnujący wszystko to. eo dla pasażerów i auto*

biisó\v jest niezbędne. Miasto oddawałoby
eksploatację przedsiębiorstwa na dłuższy okres

czasu (30—35 lat) za opł'atą pe'wne'go procentu
od postojowego oraz od ogólnych zysków
dworca.

Zarząd nasz wyłonił z'e swego grońa komit

sjc specjalną w osobach: dr. Nieduszyńskiego,
red. Fiedlera, mec. Siody i kier. Matuszewskie*

go. Komisja ta weszła w pertraktację z przed*
stawicielami poważnych przedsiębiorstw (Stan*
dard*Nobe! i K arpa ty) i ustaliła lin je wytycz*
ne udziału tych przedsiębiorstw w budowie

dworca autobusowego. Jeden z wybitniejszych
miejscowych inżynierów architektów przygo*
towai piany ogólne i szc zegółowe budowy
dworca, przyczetn w planach tych przewidzia*
no: 1) projekt maksymalny obejmujący kryte
podjazdy, wielką poczekalnią, bagażownię, ka*

sy, restaurację, hotei dla podróżnych i di*

szoferów, warsztaty reparacyjne, garaże dla

autobusów, stacje b'enzynową i t. d.; 2) pro*
jekt w zakresie ścieśnionym do urządzeń naj*
niezbędniejszych, jak plac dla autobusów, po*
ezekalnia z bufetem, bagażo-wnia, kasą biteto*

wa, podręczny warsztat rcparaoyjny, 1 garaż
kryty z. t. dołem , inspekcyjnym oraz stację
benzyny i smarów. Kosztorys pierwszego pro*
jektu wyniósłby 200—250.000 zł., kosztorys dna

giego około 100.000 złotych.
Wobec zmiany stanowiska Magistratu w

kwestji terenu pod Dworzec Autobusowy i u*

znania placu przy u-l. Królowej Jadwigi i Rej*
tana za nieodpowiedni bo wymagający zbyt
wielkiego mńladti na umocnienie tęgo terenu,

komisja wespół z architektem projpktódaw*
czym planu budowy i przedstawicielami zmian

kowanych wyżej przedsiębiorstw ustali'ła dalsze

tereny, któreby użyć można było p o d .budową
dworca.

Biorąc pod uwagę, położenie centralne, t

więc wygodę-podróżujących or-az kwestję bez*

pieczeństwa, za plac najodpowiedniejszy gzna*
no tere-n przy zbiegu ,ul. Bernardyńskiej i Ja*

gieilońskiej (gdzie biura Opi-eki Społecznej i

stajnie bylcj policji konnej) plac ten wpraw*
dzie ma zaledwie około 3.100 metrów kw'adra*

tcrwych, ale wobec projektowanego podatku
drogowego, który niewątp'liwie musiałby wpiy
nać na wstrzymanie rozwoju tuehu autobusu*

wego, plac ten na szereg lat byłby najzttpeh
niej wystarczający. Obawa przed wprowadzę*
niem podatku drogowego zm usiła również Ko*

misję do przekreślenia narazie szerokie*

go planu budowy Dw orca i bfania pod utrą*
gę tylko drugiego projektu; w ra-mach' koniecz*
ności niezbęd-nej.

'

N a drugiem miejscu ustalono teren przy
zbiegu ul. Staszica i ks. Mank warta, który
wprawdzie nie stanowi w'łasności miasta' tylko
Starostwa Krajowego, ale który- powinien być
chyba odstąpiony prze z obecnego właściciela

miastu na ceł tak po ostatnim wypadku auto

busowym w Bydgoszczy ważny i pilny.
Trzecim terenem byliby według oceny Kó-

m isji Plac Kościeleokich mający tę niedogod*
ność, ż c dojazd dła większości autobusów był

by trudniejszy i żc przy nim stoją dwie śwlą*
tynie oraz dwie szkoły liczące ponad 1000 ucz*
niów.

Czw arty wreszcie teren ,,Ogród Jagiełły v,

pobliżu Gazowni Miejskiej musiał być wy*
kreślony z kombinacji Komisji ze względu nr

to, że rozpoczęto tam -już budowę tżw. Ogród*
ika Jordanowskiego dla dzieci.

Ostatnio odbyła nasza K om isja konferencje
ze specjalna. Kom isją dla spraw budowy dwor*
ca autobusowego wyłonioną z Magistratu rnia*

sta Bydgoszczy.
Jaki będzie los tych wszystkich zabiegów

naszyclt w tak ważnej dla Bydgoszczy sprawie,
nie chcemy przewidywać. Zainicjowaliśmy
tę sprawę i nawet gotowi bylibyśmy wziąó
na siebie trudne zagadnienie budowy dworca,
wychodząc z założenia, że było to naszym obo*.

w iązkiem społecznym i obywatelskim.
MBMMłlEBCaaHBBM f*IWIUII'tl 'B'ł m * a MMBWWmaMMMHI

CenH ciileiia zniżone
Rozporządzeniem Prezydenta miasta Byd*

gośzezy cena za chłeb z 65 proc. mąki-żytnie?
została zniżona przy obecnej cenie zł. 26,25 kg
mąki notowanej 'na gieł'dzie zbożowej w P oW

naniu -na gr.' 52 za półtora 'kJgv' Wi-n'ni. pobie*
ranią wyższych cen będą pociągnięci do od*

nowie dz iaJttośo'i-

WiecliezroSioittiictipraco wpików
umgsłowgcli
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Podfldiz
- Łańcuch składek na bezrobotnych. Dr.

Piotr Nowak wezwany przez p. naez. poczty
Daniela Szpica, wpłacił na bezrobotnych mia*
sta Podgórza kwotę zł. 5 i wzywa ze swej stro*

ny do dalszych ofiar na ten cel pp. Marcelę
Zielińską i Józefa Wierzbickiego.

- O rewizję w K. K . O. Na ostatniem po*
siedzeniu Rady miejskiej radny Głogowski po

ruszył sprawę z ajść jakie miały miejsce mię*
dzy radnym W . Skrzypnikiem a przewodni*
czącym Rady Kom. Kasy Oszczędności - p.
Chronowskim po licytacji u p, Serafina.

Sprawa nie jest ponoć zbyt jasna, a na tle

udzielanych kredytów p. Serafinowi przez K .

K. O . i gwarancji poszczególnych osób doszło

do niezbyt miłej wymiany zdań. Szkoda, że

przewodniczący Rady miejskiej fcs. Domachow

tki nie dołożył starań, aby sprawa ta niezbyt
jasna doczekała się wyświetlenia i to właśnie

n* Radzie miejskiej. Mamy jednak wrażenie,
Se 'W niezdrowe stosunki w K K O . wkroczą
władze nadzorcze zarządzając rewizję byłych
Stosunków w tej instytucj'i.

Działdowo
- Jednodniowy kurs hodowli omec. Pom.

fzfea Ro lnicza urządza bezpłatny jednodniowy
'fcurs w Burkacie w sali oberży p. Schredera d.

17 lutego o godz. 14 po południu. Po wykła*
dach przyjmowane będą zgłoszenia na Zakła*

danie stacji tryków.
- Zebranie T. C . L . Zarząd na swem po*

skdze niu postanowił zwołać walne roczne ze*
branie na dzień 17 lutego br. o godz. 18 w

Szkole Rzem ieślniczej.
- T o w . Wlaść. Nieruchomości Na zebra*

ahi urządzonym w ,,H otelu Polskim" posta*
Łowiono zaw ią zać Towarzystwo właścicieli

Nieruchomości do którego przystąpiło 40 człon

ów. Jednocześnie wybrano Zarząd w skład

rtórego weszli: przewodniczący p. Depczyński
wiceprezes p. K rupińs ki, skarbnik, p. Biernath

Zebrani postanowili z ałożyć kasę doraźną dla

członków z wkładem 50 złotych.
~

Sprawozdanie z ,,Gwiazdki'" w Iłowie.

Komitet Rodzicielski urządził dla dziatwy szk.

i biednych ,,Gwiazdkę". Z powodu epidemji
grypy gwiazdka odbyła się dopiero w stycz*
niu. Zbiórka na ten cel dała bardzo dobry wy*
aik. Zebrano razem 570 złotych. Wydano na

gwiazdkę dla dzieci szkolnych 323,79 zł. dla

biednych 258.50 zł ., D la biednych zakupiono
20 ewctrów 23 pary ciepłej bielizny i 4 gar*
niturki. W ten sposób przyniesiono pomoc 31

'odzinom najbiedniejszym.

Ciioiiaice
— Z życia Zw. Strzeleckiego W dn 24 i 25

stycznia odbyła się uroczystość uczczenia 68

letniej rocznicy powstania Styczniowego. 24

1. o godz. 8.30 odprawiona została w kościele

parafjalnym uroczysta Msza św. W Mszy
św. wzięło udział 40 członków Z . S., pluton
wojska' i delegacje pp. Oficerów z 1 Baonu

Strzelców.

Dnia 25 o godz. 14.30 odbyła się uroczysta
Akademja dla wojska i dzieci szkolnych. N a

program złożyły się śpiewy, deklamacje oraz.

odegraną została sztuka p.t. ,,X Pawilon". Pod

czas przerw przygrywała orkiestra 1 B. S,
Tegoż dnia o godz. 20*ej urządzona zosta*

la też Akademja powtórnie dla . Strzelców i

zaproszonych gości.
Wysiłki oddziału Z. S. w Chojnicach spotka

ty się z pelnem uznaniem Obywateli miasta,

którzy doceniając pracę kulturalną Strzelców

wzięli gremjalny udział w uroczystościach.
Powoli i systematycznie starają się Strzel*

cy pracą swą wykazać, że żyją i głównym ich

celem jest wychowanie wartościowych obywa
teli. -

- Z kursu Oświaty pozaszkolnej. Od li*

stopada r. b. istnieje tutaj Kurs Wieczorowy
Ośw iaty Pozaszkolnej utworzony prze z W y
dział Powiatowy. K urs rozwija sie nadzwy*
czaj pomyślnie dzięki sprężystemu prowadzę*
niu przez kier. szkoły p. Jarzębskiego. Ktits

lic zy przeszło 40 wiernych uczestników po*
między którymi znajdują się także ludzie w

podeszłym wieku.

W dniu 2 bm. urządzi! Kurs przedstawić*
nic amatorskie p. t. ,, Na wymiarze" połączone
z zabawą. Przedstawienie wypadło bard/o do

brzc. Amatorzy wywiązali się z ról doskonale

o czem , św iadczyły huczne oklaski. Oprócz,
przedstawienia słyszeliśmy śpiewy chórowe ;

przemówienie p. kier. kursu p. Jarzębskiego,
który przedstawi! wartość i znaczenie Oświa*

ty dawniej a dzisiaj.
Da lszy program wypełniła zabawa tahccz*

oa. Ludność Botzyszkowy i okolicznych wio

sek wzięta gremjalny udział tak podczas przed
stawienia jas i zabawy. Czysty zysk z za*

nawy prze znac zony został na Oświatę. W

dalszej owocnej pracy Szc zęść, im Boże!

Jeden z obccnvch.

Wiśle grozi całkowite zamarzniecie
W związku z siinem obniżeniem się tem?

pcratury oraz wzmożonym pochodem k ry na

W iś le istnieje niebezpieczeństwo całkowitego
zamarznięcia rzeki. Lodolamaczc.rady portu w

Gdańsku od kilku dni krążą w ujściu Wisły,
nie dopuszczając do zamarznięcia, które na?

stąpić może łatwo, a to dzięki malej świeżości

wody w tem miejscu.
Lokalne zatory, tw orzące się na przestrze?

ni W isły pomorskiej łamie zarząd dróg wod?

nych w Tczewie przy pomocy własnego lodo?

łamacza ,,Gabriel Narutowicz'1.

KARTUZY
- Zebranie spółdzielni ,,Gęś Kaszubska" od

było się ostatnio w sali ,,Kaszubski Dwór" wobec

licznie zebranych prezesów i delegatów Kółek

Rolniczych. N a zebranie przybyli również człon

kowie zarządu powiatowego P. T . E . p.p.! inż.

Różański, Bukowski, naczelnik wydziału Pomor

skiej Izby Rolniczej Głębowicz, dyr. Zw. Kewi-

zyjnego Bielecki, pow. instruktor Trojanowicz-
Piotrowski i Góralski, oraz kier. spółdzielni
,,Gęś Kaszubska" Pisański. Zebranie zagaił p.

inż. Różański, poczem p. Pisański zdał sprawo

zdanie za rok 1930. Naczelnik wydziału P. l'. R .

p. Głębowicz w dłuższem przemówieniu podał
różno szczegóły o korzyściach, które uzyskują
rolnicy przystępując do spółdzielni. Zobrazował

położenie zagranicą, gdzie rolnicy zawdzięczają
spółdzielniom swój dobrobyt i gdzie przez spół
dzielnie rolnictwo stoi na wyższym poziomie.

W dyskusji stwierdzono, że zawdzięczając
spółdzielni ,,Gęś.Kaszubska" ceny na gęsi w po

wiatach kaszubskich były w roku ubiegłym w yż

sze, niż w innych dzielnicach kraju.

Po przemówieniu dyr, Zw. Rewizyjnego p.

Bieleckiego przewodniczący p. inż. Różański zam

knął zebranie. 1

- Osobiste. B yły sędzia sądu grodzkiego p.

Jankowski z dniem 1-go b. m. przeszedł do ad

wokatury do Gdyni. W jego miejsce został przy

dzielony p. asesor Graeye z Poznania.

— Walne zebranie Polskiego Czerwonego
Krzyża odbyło się w czwartek, dnia 5-go b. m.

Sprawozdanie zdała prezeska p. Paźniewska. -

Stan kasy wynosił 3013,97 zł., na rok 1931 prze

chodzi 1983,23 zł. Jako delegata na walne zgro

madzenie okręgowe, w, Toruniu wybrano kiero

wnika szkoły p. Jasińskiego.

- Posiedzenie Powiatowego Komitetu W. P .

i P. W . odbyło się przy udziale licznych człon

ków oraz p. starosty Bieńkiewicza. P . kpt. Ni 

tecki przedstawił zestawienie kasowe za rok

ubiegły. Obrót wynosił 23.000 zł. Wydano na

inwestycjo 8.000 zł., na zakup inwentarza 7.000

zł., na administrację 3.500 zł., na zawody 2.000

zł., na środki lokomocji 1.200 zł., drobniejsze w y

datki 700 zł. W sprawie dalszej budowy strzel

nicy małokalibrowej, przy której możnaby za

trudnić bezrobotnych, m agistrat jest nieprzy

chylny, a przecież po 30 latach dzierżawy strzel

nica przedstawiałaby wartość 60.000 zł. i prze-

szłaby na własność miasta. Na zakończenie oma

wiano sprawę loterji i jednodniówki jakoteż spra

wę budżetu na rok 1931/32, który odesłano do

sekcji gospodarczo-administracyjnej celem zała

twienia.

KORONOWO
— Walne zebranie Tow. Powstańców i Wo

jaków odbyło się przy udziale 58 członków

i bardzo licznych gości, w dniu 1 lutego. —

W brew poprzedniej uchwale w myśl której
miało się ono odbyć dopiero dnia 2 łutcgó,
zwołała je część członków Zarządu na 1 bm.

Pomimo zwracania uwagi na nielegalność tego
zebrania i inne nieformalności, jakich się ta

sama część Z arząd u dopuściła, zebranie się od*

było. Chodziło tu o walkę wytoczoną dotych*
czasowemu prezesowi, kpt. rez. Wiśniewskie*

mu, z powodu przekonań politycznych i dla*

tego część Z arząd u j-uż trzy tygodnie przed*
tem wysuwała swoich kandydatów. Oni to

ściągnęli na zebranie pefno gości, którzy do*

daw-ali otuchy7 członkom a glos zabierali tacy
członkowie, którzy dotąd nie wspólnego- 'z to*'

warzystwem nie mieli lecz chwalili s'ę, że

strasznie materjalnic i moralnie towarzystw/o
popierają. W tej atmosferze wybrano nowy

Zarząd, lecz nie udała się sztuka, bo prezesem
został obrany ku-piec, Adamowicz, wcale ńl-ć

zwolennik partji przceiwrządowej, który w

swojcm przemówieniu wyraźnie zaznamy i, ż c

towarzystwo musi 'współpracować z władzami

i z wojskiem.
-- z^aou-wa Zw. Pracy O-. y u-mcrcNe/ Ko*

biet odbyła się dnia 1 lutego.w Ł.U1 ,,Grabina"
Zabawa ta była z góry obmyślaną, jako zabawa

dla najbiedniejszych, tych, którzy w życiu
swem żadnej przyjemności nic doznają. Za*

rząd Zw ią zku poprosił znane osobistości w

Koronowic i okolicy jako protektorów zabawy
którzy prawie wszyscy na zabawę przybyli. —

Milo było każdemu uczestnikowi zabawy uj*
tzcć tam czcigodnego i powszechnie szanowa*

nego ks. prałata Czapiewskiego, który przybył
nie zw ażając na chorobę i oddalenie, aby oka*

zać, że leży mu na sercu las najbiedniejs-zych
Ochocza zabawa przy udziale przeszło 300

osób przeciągnęła się do godz. ć rano a listy
i ustne podziękowania pod adresem Z w ią zku

świadczą o jej potrzebie i radości, jaką ona

wywołała. C zy sty dochód w wysokości około

100 z?, zostanie użyty na pomoc dla rodzin

bezrobotnych.

Posiedzenie Rady M iejskiej odbyło się
dnia 4 bm. Omawiano tam sprawę, która na*

robiła w mieście wiele hałasu. K i lk u ojców
miasta poruszyło sprawę zlikwidowania gim*
nazjum miejskiego, do czego powodów należy
szukać w zajściach, które nie wspólnego ze

szkołą i nauką nic mają. I może byłaby się
sprawa udała, gdyby nie rozsądny głos jednego
z radnych, który zaproponował rozstrząsanie
tej spraw'y dopiero.po odbytej w izytacji szko*

ly przez kompetentne władze. N araził się on

przeto swoim w'spółwyznawcom ale zyskał wie

le w oczach obywatelstwa, które wid zi , że

szkolą od jakiegoś czasu się rozw'ija i jest dla

miasta konie cznie potrzebną. Druga sprawa

dotyczyła projektu p-rzejęcia le cznicy miejskiej
przez Powiatow'ą Kasę Chorych. W tym celu

w'ybrano komisję, która ma sprawę ostatecz*

nie załatwić.

— Zebranie Zw . Pracy Obywatelskiej Kos

biet od-było się dnia 4 lutego przy udziale 176

członkiń i kilkunastu gości a okazało ono, żc

praca Zwią zku znajduje należytą ocenę u

w ielkiej części s-połeczeństwa, które pracę tę
ocenia nie z punktu widzenia partyjnego, lecz

z te-go co Związek w krótkim czasie dla naj*
biedniejszych zdziałał. Uchwalono dać dla ku*

cha-i dla bezrobotnych 12 funtów słoniny, czyli
okrasę do'jednego obiadu, urząd zić zabawę dla

dzieci, w której przedewszystkiem kosztem bo

gatszy.ęh mają się zabawić dzieci najbiedniej*
szc, które nigdy w życiu zabawy nje widziały.
Kurs białego szycia rozpocznie się dnia 16 bm.

dla 30 uczestniczek a prowadzony on będzie
oezplatnie. N ic te'ż dziwnego, że biedni'w id ząc

pomoc im okazywaną, zapisują się do Z w ią zk u

a liczba członkiń ż dnia na dzień wzrasta. -

Dotychczas udało się Zarządowi uzyskać po*
moc lekarską dla najbiedniejszych za opłatą
40 gr. za wizytę, którą to opłatę uiszcza Zwią*
zck a Wydział Opieki Społecznej Magistratu
i Powiatowa- Kasa Chorych wydają bezpłatnie
lekarstwa. Dlatego, też mimo zwalczania Zw ią
z ku prze z jednostki, wzrasta on, gdyż ludzie

w id zą
'

w nim realną pracę, która przyno-si iko*

rzyści.

ZlOiorSa
— Założenie Ko'ta BBWR. Dnia 8 bm. w

Z lo torji odbyło się zebranie członków i sym?
patyków łSBWK. Cele m zebrania było utwo?

rżenie Koła gminnego BBWR. Na zebranie

przybyło około 70 osób. N a marszałka zebra?

nia powołano, wójta gminy. Po rzeczowych i

serdecznych przemówieniach pp. Plawskicgo
i T roc hy, zebrani jednogłośnie uchwalili gro?
mjalnc przystąpienie do BB W R. i utworzenie

kola wójtowncgo, wybierając do zarządu tc?

goż kola pp. Malinow'sk'iego na prezesa, Da?

brpwskitgo na ; wiceprezesa, Elżanowskiego na

sekretarza i wójta gminy n a . skarbnika.

'J

Szgnwaid
— Z Kółka Rolniczego. Na zebraniu micsięcz-

nóiu Kółka; Rolniczego w Szynwałdzie uchwalono

następująco rezolucjo: ,,'Rolnicy Szynwałdu i oko

licy domagają sio, ażeby Główny Zarząd P. T . R.

w najkrótszym czasie zwołał nadzwyczajno zgro
madzenie delegatów wszystkich Kółek Rolni

czych, celem powzięcia ostatecznych i katego
rycznych środków zaradczych przeciwko przy

spieszającym katastrofo warsztatów rolnych,
świadczeniom socjalnym, w ysokim cenom-za na

wozy sztuczne, wysokim kosztom przęwozu wę

glai't.p.it:.p."
Jednocześnie powzięto uchwały co do znale

zienia drogi wyjścia z nadmiernego ciężaru po
datków państw im-oii i kumuuninrcit.

IIUFEOSB
KTO MĄ PŁACIĆ?

Briand spotkał się lat temu kilka za Strese*

manem w Thoiry. Poszli razem do restauracji
na obiad. Po obiedzie, kiedy zbliżała się chwi*

la odjazdu, Briand zawołał na kelnera chcąc u*

regulować rachunek. Wtedy uprzejmy Strese:

mann sięgnął skwapliwie po portfel, Ruchem

reki Briand wstrzymał go, mówiąc:
— Musimy rozdzielić pomiędzy siebie role,

ja zapłacę za obiad i wino, a pan - długi ret

paracyjne.
Stresemann uśmiechnął się żałośnie i seho*

wal portfel do kieszeni.

Giełdo
W trum KU notowania walntowa

z dnia 9. II. 1931 r.

Tranzakcje.
M, Z\tdn. 4
Franki franc, .

* ***35.01-

Dcwiiy,
Belg(a 124,62-
Holandia ........... . . . 358,47"'"
Gdańsk ............... 173,14-
Londyn ............ ..... 43,39 r

NowyJorkczeki........... 8.916-

Nowy Jork Kabel .......... 8,925-
Paryż .... ............ 35.00 -

Praga ................ 26.40-

Szwajcaria .............. 172.41 -

Sztokholm .............. 239 .13-

Wiedeń ............... 125.40"*?

Włochy ......... ...... 467 4 -

Berlin ............... 212.19-

Notowania ilem(OpIoddw
w Posnanfu

Dostawa bieżąca, parytet Poznań, ha adsl

hurtowy
za100kg, z dn, 9. II. 1931f-

Zyto ......... 16,25-16 .50
Pszenica ......... 18.75 -19.50

Jęczmień przem. . . . . . .. 49.O0-20 .5Q
Jęczmień browarowy . . . .. 25.00 -27.00
Owies . ...... 17.75 —18.75

Mąkażytnia65proc. . . . . . 26^5
Mąka pszenna 65 proc,. . . ... . Ć300-36.0U
Ja p a ż y t n i a .................................

Ospa pszenna 42.50 13,50
Grochpolny. .. ..?**
Groch Wiktoria ......

* 2 3.00 -30 .00
Groch Folgera .

- 26.00 -29 .00

Wyka -

...................... 2^-31-00
Seradela -

*****

Łubin niebieski VV , . ,,. 49.00 -21,00
Lubin żółty - ? 29 08-32 ,00
Pe'uszka . 30.00 33 .00
Stoma żytnia prasowana . , ,

- A

Sianoluźne . . 7,45
Siano prasowane 7.ou -8.00

Notowania ziemiopłodów w Berlin!*

Geny w R. M, Zboże i nasiona oleiste za 1000 kg.
inne za 100 kg. z dnia 9. IL

" 1931.*

żyto od stacji załad. ...... 156 .00-158,00
ięczmieó browarowy ...... 204,00 -213,00
ięczmień pastewny i przemiałowy 190,00-204.00
owies ............. 139,00-146,00

kukurydza rum. wagon Berlin . .

mąka pszenna ......... 30 .25- 37,50
mąka żytnia .......... 23 .50- 26,50
otręby psze nne ......... 1 1 ,0 0 - 11,25
otręby żytnie ......... 9,50 10,00
groch Wiktoria ......... 21,00 - 26,00
groch drobny, jadalny ..... 22 ,0 0 - 24,00
groch p a s t e w n y ..............................1 9 ,0 0 - 21,00
pel uszka .................. 22,50- 25,00
b ó b ..................................... 17,00 - 19,00

wytłoki suche ......... 6 .20 - 6,50
w ytłoki s o y a .................. 12,80- 13,50
płatki ziemniaczane ...... 15 ,80 - 18,50
ziemniaki jadalne białe ..... 1 .0 0 - 1,25

Prze bie g targu spokojny.
Gdańska giełda zbożowa z dnia 9 lutego 1931 r.

(Noto wa nia nie urzędowc.)
Pszenica 130 funt. 13,30-13,40; 128 funt. 1.

do 13,10; żyto 10,50-10,85; jęczmień browarowy
12,75 -14; jęczmień pastewny 11,50-12,50i
owies 11,50-13,50; groch. Wiktorja 14— 16; groch
zielony 13-14,50; otręby żytnie 8,50; otręby
pszenne 10-10,50,

Ceny hurtowo w guldenach, gdańskich za

100 kg. franko iragon Gdańsk

Prodramip radiowe
WTOREK, DN. 10.2.

Warszawa.

Godz. 11.58 - 12.10 Sygual czasu; 15.35 -

15.50 ,,C hw ilka lotnicza*' ( o komunikacji, ko-

biecic i awiacji wogóle) — wygi. p. L . Dura;
15.50 — 16.10 ,,Odezwy 'państw

''

wojujących, do

Polaków w v. 1914" - wygi. dr. Michał Sokol

nicki; 16.15 - 17.15 Muzyka z płyt gramof.r
17.15 - i7.4o ,,Rozwój i historja karykatury"
- wygi. dr. A rtu r Schroeder; 17.45 ~ 18.45

Popularny, koncert symfoniczny z Filharmoii.

W arszaw .; 1S.45 - 19.10 Rozmaitości; 19.13
- 19.35-M uzyka z plyt gramof.; 19.30 - 19.35

Odczytanie programu na dzień następ.; 19 50
- 19.50 Prasowy Dzień. Radjowy; 19.50 Tran,
z Teatru W ielkiego w Warszawie: ,,Poławia*
czc: w'ureL14 onci'źi G. i:iizcta.



ŚRODA, DNIA II LUTEGO 1931 R. 'S.

ŚWIlW WSi NIEWOLNICii MIĘCIA
itlfii Sil

D Ź W I Ę K O W E Gcnjalne arcydzieło śpiewno . dźwiękowe pełne nieopisanego

Dz1S a sSaal

następne!

Fascynujący dramat erotyczno.sa!onowy reżyserji G E O R G A
FITZMAURICE.A .

- W rolach głównych:
przepiękna BILLIE DOVE i męski BEN LYON.

Bogata wystawa! Pałace, uczty, knajpy paryskie!
PwaBśssSto: nasSisrwjSs-isasa.

KIN O-------

PMftCC 5?'

Sfziś i ssisl

ssasteps**!

PRZETARG PRZYMUSOWY.
11. 2. 31. O godz. 11 przed południem licytować bę

dę w Łubiance za gotówkę: motor, tranemiaję, 2 tre-

gery żelazne, 4 baseny, większy zbiornik do wody, 5
okien żelaz. Zbiór licyt. u p. Hejmanowskiego.

E osicdowski, komornik sądowy w Toruniu.

czaru i piękna

,PIofe Słóneczlcou
Dramat tęsknoty i szczęścia w i 2 aktach

W rolach głównych ulubieńcy publiczności!
Jataet Gaarapr 1CtaarSes i'arreSI

C^*SS6tf S8SŚCŚSC ZffiSZśS'WC flfłO ?

PRZETARGP RZYMUSOWY.

Dnia 10 lutego o 11 sprzedawać będę a spedytora
Sądeckiego najwięcej dającemu za gotówkę! siodło, lu

stro, bleliźniarkę, kanapę, buiet, worek pieprzu; o 12
przy Kaszowniku motor, wagę, bormaszynę, tokarnię.
Dnia 11 lutego o 16 w Rodaku, Leśniczówka u Hery-
nowskich; konie, kury, bryczkę, wóz, wagę, wialnię,
magiel, maneż, sanki, szory, radjoapsrat, centrylogę,
rower, siodło, rower, różne sprzęty domowe, maszynę
do szycia, lampę, różne książki, szkła, naczynia por
celanowe i niklowe, łyżki, widelce, noże srebrne, iutro
męskie, skóry sarnie, ubrania, wylęgarnię kur, i wiele
róż. ycb innych przedmiotów. 6520

Rzymyszkiewicz, komornik sądowy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.

Dnia 16 lutego 1931 o godzinie 11 sprzedawać bę
dę v spedytora Sądeckiego najwięcej dającemu za go
tówkę! 2.000 kapeluszy męskich, 1,100 koszul męskich,
106 par trykotaży, buiet dębowy, szafę do rzeczy, 2
nocne stoliki, umywalnię z lustrem, radjoaparat 2 lainp-
kowy, garnitur białych mebli, 17 obrazów, leżankę, 4

dywany, 2 p?ry iłom,biurko, 2 fotele, 8 krzeseł, stół,
maszynę do szycia. 6521

Piechowiak, komornik sądowy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnfa 11-go lutego o godz. 9-tej licytować będę

w Kubiakowie u p. Kurtyki za gotówkę najwięcej da
jącemu: 3 krowy, maneż; o godz. 9,13 u p. Grochow
skiego; 20 skrzyć inspektowych, 12 okien inspekto
wych, 1600 sztuk cegły, maciorę; o godz, 9,30 w Smol-
tuka o p. Zembrzuskiego: bnfei, szalę do rzeczy, lustro,
biurko, stolik, kredens, źrebaka, klacz, powózfaę; o

godz, 10.45 w ZSotorji u p. Jabs; maszynę do szycia;
o godz. il -t e j w Grębocinie a p. Wolskiego: 10 lorek,
200 mtr, szyn do kolejki; o godz. 10,30 u p. Krakowia
ka* lustro szafę do rzeczy, 6522

Janowski; komornik sądowy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.

Dnia li-g o lutego, o god*. li-tef Heblować będę
w Grębocinie w F - e ,,Cegła” z a gotówkę najwięcej da-
lącenro: zegar dla stróża, 25 sztuk lat, wagę manometr,

Aegar do kontroli paisczów, tłoczarkę do flis, 39.500 szt.
dres 3 do 6 ca!,, 10 lorek kompL, 10 wózków do cegły,
1506 mir. torn do koleiki, 5 wórków do wożenia gliny,
12 swrotnic; o godz. 14-tej w Młyńcus kanapę, 2 fotele,
tastro, szalonierkę, dywan, stół, obraz, 4 krzesła, umy
walkę, konia, wóz, powózkę. Zbiór licytantów przed
łberię p, Kożiikowskłego. 6523

Janowski, komornik sądowy.

Wielka Wgsprzedał
Inwmmtnrowa

Prawic ifaritsi*!!?
Pońówchy dziecięce dawniej i. — teraz 0,50
Krawaty męskie ,, a,- ,, 0,50
Kołnierze męskie 1,35 n 0,75

Berety ,, 2.55 ,, 0,55
Pończochy damskie ,.FIor" ,, 2.95 ,, 0,95
'Skarpetki męskie w desenie ,, 1,50 ,, 0,95

Pończochy dam. jedw, do prania ,, 3.95 ,, r.95
Buciki dziecięce ,, 3.— ,, 1.95

laczki dziecięce ,, 4.95 ,, 3.95

Szlypfery jedwabne ,, 4.— ,, 2.95

Buciki ciepłe ,, 3.50 3.95

Pantofle ranne ,, 6.50 ,, 4.50

Pończochy ,,Bemberg" ,, 7,95 ,, 4.95

śniegowce damskie ,, 10,- ,, 4.95

KoszOle wierzchnie ,, 10,- ,, 5.95

Pulowery męskie ,, 9,— ,, 4,95
laczki damskie z jedwabne ,, 12,— ,, 6.95

śniegowce dziecinne ,, 9,95 ,, 6.95
' Buciki dla chłopców i dziewcż. ,, 9.— ,, 6.95

śniegowce cale z gumy ,, 19.— ,, S.95
Sukienki damskie ,,Popelina" ,, 18.50 ,, 11.90

Buciki damskie ,, 19.50 12.90

Buciki męskie ^
,, 25,— ,, 17.90

Płaszcze damskie ,, 48,50 ,, 10.90

Lakierki męskie ,, 32.50 ,, 22.90

639* * wiele innych artykułów okazyjnie.

. MW

Uchw ała . Postępowanie konkursowe do majątku
kupca Stanisława Czarniaka w Toruniu, ul. Szeroka 3 7

uchyla się, ponieważ ugoda przymusowa zawarta w

terminie dnia 7. Ł 1931 r. stała się prawomocną.
Toruń dnia 31 stycznia 1931 r,' 6324

5 N,5/30, Sąd Grodzki.

Uchwala. W sprawie upadłościowej nad maiątkiem
Aleksandra Iwasyka w Toruniu wyznacza się termin
na dzień 12 masca 1931 r, o godz. 11 w sali nr. 7 Sądu
grodzkiego w Toruniu z następującym porządkiem
dziennym: 1 ) dodatkowe badanie zgłoszonym wierzy
telności, 2) sprawozdanie zarządcy masy z dotychcza 

sowej działalności, 3) rozpatrzenie wniosku zarządcy
masy co do likwidacji masy upadłościowej i zezwole
nie na sprzedaż nieruchomości przv ul. Klonowieza 39.

4) wolne wnioski. Toruń, dnia 29 stycznia 1931 r.

5 N. 2/30
' 6525

23 Sąd Grodzki,

Uchwałą podpisanego Sądu z dnia 22 I. 1931

udzie, ono Firmie Mły'n Motorowy Szymon Czech z Sy 

nami v.' D ziałdowie odroczenia wypłat na dalsze trzy
miesiące. (6526

Działdowo, dnia 26 stycznia 1931 r.

Sąd Grodzki
3. N. 4/30,

MEBLE kuchenne sypialne i pozagarniturowe
otrzyma każdywprostz fabryki
na dotąd niebywałych warunkach ulgowych

może so'bie urządzić wygodne i gustowne mie,
szkanic, naszemi meblami, słynącemi z solidności i

dobrego wykonania, nie odczuwając ciężaru spłat.

jeszcze żądać warunk. sprzedaży, cenników i szkiców

ititój tansiu BmwKst J. Szpia. i m t

Poszukujemy na każdy powiat zastępców.
6497

liaftly
11IŚ

licytecfa publiczna.
W sobotę, dnia 28 lutego 1931 r. o godzi?

nie 11 przed południem odbędzie się licyta?
cja publiczna następujących materjałów
nawierzchni loco składnica na stacji Kahl-
bude p rzy ładowni najwięcej dającemu za

gotówkę:
1 pojedynczy rozjazd prawy typu 6 d

1:9,1 pojedynczy rozjazd lewy typu 6 d
1:9,5992 ton szyn typu 6 dla ca 90 m. b. toru.
29 szt. łapek typu 6,40 szt. łubków typu 6,
202 szt. otwartych podkładek 29 szt. płyt
hakowych t. 6, 66 szt. śrub łubkowych t. 6,
590 s z t wkrętów 120 mm, 142 szt. wkrętów
150 mm, 2 wykołejnice z zamkami, 12.620
m' pcdrozjezdnic sosnowych i 0,8 m9 matę*
rjału drzewnego.

M aterjały nadają się do budowy bocz*
nic. Najniższa cena sprzedaży winna wy?
nosić guld. gdań skich 3500.

Materiały mogą być oglądane 1 go'dz.
przed rozpoczęciem przetargu na miejscu.
Zarząd kolejowy zastrzega sobie prawo wol?

nego wyboru oferenta. C96

Gdańsk, dnia 28 stycznia 1931 r.

DsSliziaS HffOfgnwu Dtiaftslc.

Przetarg przymusowy. Nieruchomość położona
w Nowem i w chwili uczynienia wzmianki o przetar
gu zapisana w księdze gruntowej Nowe tom X X X I kar
ta 655 na imię rolnika Piotra Wiśniewskiego i żony le

go Reginy z d. Banieokiej z Miejskiego Trylu na mocy
ogólne* wspólności majątkowej zostanie dnia 10 kw ie t 

nia 1931 r, o godz. 10 przed południem wystawiona
na przetarg w niżej oznaczonym Sadzie pokój Nr 1.

Nieruchomość Nowe tom X X X I karta 655 zapisaną
jest pod artykułem 484 matrykuły podatku grunto
w'ego i nr. 534 księgi podatku budynkowego i ma na

stępujące oznaczenie katastralne: zagroda włościań
ska w Miejskim Trylu z domem mieszkalnym, siainią
stodołą, podwórzem i rolą. Oznaczenia położenia: łą
ki włościańskie, karta mapy 1,3 parcela nr. 167/23
powierzchnia 2 ha 19 a 98 ms, czysty dochód 'ako

podstawa podatku gruntowego 8.08 tal. Wartość użyt
kowa jako podstawa podatku budynkowego 80 marek

Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze gruntowe5
dnia 26 listopada 1930 r, Niniejszem wzywa się wszy
stkich, których prawa w chwili zapisania wzmianki o

przetargu nie były w księdze gruntowej uwidocznio

ne, aby się z niemi zgłosili najpóźniej w dniu prze
targu przed wezwaniem do wnoszenia ofert i prawa
te uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel im przeczył
W razie niezastosowania się do powyższego wezwania,
prawa te przy oznaczeniu najniższej oferty nie zosta

ną wcale uwzględnione a przy rozdziale ceny kupna
dopiero po roszczeniu wierzyciela i innych prawach
Tych którym służy prawo sprzeciwienia się^ przetar
gowi, wzywa się, aby przed udzieleniem przyoicia tar

gu postarali się o umorzenie lub zawieszenie postępo
wania, gdyż inaczej prawo ich odnosić się będzie za 

miast do nieruchomości, tylko do uzyskanej ceny
kupna, . 16527

Sąd Powiatowy.
3, K . 20/30.

BSWRft

Piiiitiit miiltirtiro jikfitiijiti
M lirgg iHii latłmti i Sitłf*

(B.B.W .R .)
'

rtlspKSSS! się przy ul. Bv*SgosfcłeJ 33 H r .

łclef. 488. 6473

Godziny urzędowe od 16— 20 .

Kierownik Sekretariatu przyjm uje od i ć - 18.
Porad nrawnych dla członków udziela sie oa 16 iS

~ ' '

Osiedliłem się jako

okulista
Dr. o. Sdidpfer

Stadtgraben nr. 8,
(przy głównym dworcu).

L
Dopuszczony do urzędów dobro*
czynnych i kupieckich kas chorych
Tel. 28886 — Ordynujeodgodz. io-1 iodg.3-4-

Buciki
mmmmamm

6”8 halowe
atlasow'e, brokatowe i t. p.

arbuje na wszystkie kolory

,,BARWA"
wl. S. KalamajsKi
TORUPł, Szeroka 21

Kawaler
lat 23 mistrz rzeżnicki, który
ma objąć interes w mieście

wojewódzkim, później do*
mostwo wartości 70.000 po.
szukujo znajomości pań od
lat 17 do 34 miłego usfio*
sobienia, inteligentnej, nie.
brzydkiej, ewentl. majątek
pożądany. Pośrednictwo ro.

dżiny ir, ile widziane. Dyskre*
cja zupełna. C e l matrymon.
jalny. Oferty możliwie z

lotografją do Dnia Bydgo
skiego pod nr. 25. Ó4*9

Ogłoszenie
Komisarza Wywłaszczeniowego na Wojewódz*
two Pomorskie o terminie K o m isji Wywłasz*

czeniowei w Gdyni.
W myśl 5 25 ustawy o wywłaszczeniu

nieruchomości z dnia U czerwca 1874 r, Zb.
ust. pr. str. 221 podaje do publicznej wiado*
mości, że dnia 2 marca 1931 r. o godz. 97i
i cwentł. w dniach następnych zbierze Się
w Gdyni w sali posiedzeń Rady M iejskiej-
Komisja dla ustalenia odszkodowania za grunty,
podlegające wywłaszczeniu pod budowę ulic
w m. Gdyni z mocy art. 43 i 171 Rozporzą*
clzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia
16 lutego 1928 r. o prawie budowlanem i za*
budowaniu osiedli—Dz. U. R. P.Nr. 23poz.202
w m yśl planu serja II, zatwierdzonego przez
Ministerstwo Robót Publicznych d ecy zją z dnia
30 sierpnia 1828 r. L . V III ~ 3028/28.

W zebraniu mogą wziąć udział w szyscy
zainteresowani tak osobiście, jak też przez
upełnomocnionych swych zastępców. W razie
nieobecności stron interesowanych odszkodo*
wranie za podlegające wywłaszczeniu grunty
zostanie ustalone bez udziału tychże stron-

A.A.m ~504

Toruń, dnia 5 lutego 1931 %

t? Komisarz Wywłaszczeniowy
na Wojew. Pom.

C -lŁmmU H

ParcdacQ|ne
osady tanio sprzedaję: P a .

w e J e Ci generalny pełno,
mocnik, GruiSslądr. Gro.

blowa ii. 6247

elegancka Pani
ubiera się tylko w Salonie

mód

,,Kresowianka"
Wykonuje sukni e, kostiumy
i okry ci a dam skie, zmrnale

paryskie. Strussowa Jęcz
mienna 16. I piętro 6172

HEBLE
wszelkiego rodzaju

korzystnie na raty oddaje
0.Scroelsa,Toruń
ul. św. Ducha 12. 3697

3.069 Zł.
kaucji złożę otrzymując po.
sadę inkasenta, w'zględnie
biurowa. Zgłoszenia do
A dm . ,",Dnia Kaszubskiego11
Wejherowo. 6Si8

Restauratora
przedsiębiorcę poszukuję od
1. III . r. b. Etap Urzędu
Emigracyjnego w Y/ejhe.
rowie. Bliższe szc zegóły
w kancelarji Etapu. 6517

J4MM0M
dowód osobisty, licencję
domokrążną wydaną Feliks,
owi Kąrlińskiemu prze z Sta.
rostwo limanowskie. Zna.
lazca zechce zwrócić Ra.

domsko, św. Rozalji 2, 6516

6469

IIU iA f 6060

Nte flif się namOwK
na fałszywa oszczętinoSGj
Oszczędność na wapnie jest oszczędnością |

i fałszywą. — Wapnowanie pół — jest n!e- j
|zbędnym zabiegiem na naszych poSaeh. i

EatAÓw najweześiaiftj
|tanie a sHuteezne wgpae nawozowe j
1o wyja.tkowo korzystnych zaletach', jakie polec* |

Wapniamia Miasteczkou .

i Zarząd wPflinaniu, M. MarelniiawsKieie 19. Tel. *

Szkolą
tafi(Ow

W*ffSSS0 wyucza tańczyć
Żeglarska 10 I p. 6458

eenflenieni!
Dnia 19. II . rozpocznie się
w Toruniu kurs dla kierów,
ców samochodów. Zapisy
przyjm uje codziennie w go.
dżinach od 10— 12 j 16— 18

p. L . Krusz elnicki, Łazien.
na 10/14. 6424

Pierwszo rzędny

zahład
ftrawietiil

garderoba męska, dsmską
wojskowa

specjalność: chasieur-y
Ii. CiesspiśslsS

5599 Mostowa U .

Były krojczy B, Dołiwy.

RoMj
umfcbl. osobne wejście wy.

najmę. Mostowa 27 III.
6514

Codziennie świeże pełne

m leKo
dostarcza do domu, Majęt

nośe Lubicz Telefon 25.
6515 !

Galilogf KsMUiir

,,MIMOZA"
długoletnia praktyka w kraju
i zagranicą 4S^5Ba5śS*iSS8
usuwa %nnaF^zczlcl,
pryszcze, wągry, pot i t. d.
Trwale przyciemnia brwi i
rzęsy. Toruń, Piekary 43.
I. ptr. (okok bramy byd.
goskiej. 4242

Prasowaczka
do chemicznej pralni po.
trzebna. Toruń, ul. Mic.
kiewicza 108. 6528

TAN! TYDZIEŃ
BIELIZNY

Plftiicczlćl
damskie płócienne od 1.90 zł

trykotowe ,, 0.95 ,,

jedwabne 3.75

dziewczęce trykot ,, 0 ,7 0 ,,

B. WILAMOWSSI

Si ul.Żeglarska Sfi

Repetliiaf

TeatruToruóskieja
We w'torek, dnia 10 bmj

o gódz. 3o.tej
(Dzień Aktora)

nuoM
Ise z

Komedja w 3 aktach
St. Kiedrzyńskiego

W środę, 11 'dnia hm.
o godz. 2o^tej
Wesele

w M ollywtż(Ml
Operetka w 3 akt. z prolo-|

giem O. Straussa

W czwartek, dnia la bm.
o godz. 20.ej

występ gościnny
JERZEGO MARRA

(bohatera polskiego filmu)
1.Y .Z.

(Karuzela miłości),
Komedja w 3 aktach

w prźekk Krzemińskiego

W piątek, dnia 13 bm.
teatr nieczynny



Z o s ta tn ie j cAizili
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fflnfa(arowa resslacia na M e rze
e powodu Misasia importu mąhi sairanicssici

Funchal, 10, 2, (Pat). W czasie rozru

chów, wynikłych na tle zakazu importu mę
ki zagranicznej, zdemolowano dwa młyny.
4 osoby zostały zabite, w tej liczbie jeden
policjant. Przybyli z Lizbony wysoki ko

misarz i nowo mianowany gubernator za

opatrzeni w odpo-wiednie pełnomocnictwa
dla zlikwidowania zatargu. Towarzyszy im

eskorta wojskowa. Do portu w Funchal

przybył kontrtorpedowiec. Dekret w spra

wie zakazu przywozu mąki zagranicznej
został chwi-lowo zawieszony. Praca zo

stała po-djęta, manifestacje jednak trwają w

dalszym ciągu, chociaż mają przebieg spo

kojny. .

Londyn, 10, 2, (Pat). Niektóre dzlen

miki londyńskie poranne podały alarm ującą
wiadomość o zaburzeniach na Maderse

w kutek strajk-u genera-lnego w Funchalu,
wywołanego dekretem o zakazie przywo

zu mąki zagrani-cznej. Twierdzono nawet,
że pancernik brytyjski ,,Malaja'* otrzymał
rozkaz udania się z Gibraltaru na Maderę
celem ochrony zagrożonego mienia obywa
teli brytyjskich przeważnie z kół arystokra
cji i plutokracji angielskiej, mieszkających
w Funchalu w liczbie około 200 osób. We-

dług informacji, zasięgniętej przez kore

spondenta P, A , T . bezpośrednio w admi

ralicji angielskie-j, wiadomości prasowe są
znacznie przesadzone, Informacje kół mia

rodajnych brz-mią, że spokój w Fanchalu

został przywrócony. Dekret o podwyżce

cen chłeba cofnięty i strajk generalny od

wołany, Pomim-o z-aburzeń sobotnich, któ

re spowodowały śnsierć kliku osób, sytuacja
kuracjuszy w hotelach nie była ani na

chwilę zagrożona. Pancernik ,,Malaya** zo

staje w dalszym ciągu w Gibraltarze,

fscsiewa reoliiufe
postulatu warszawskie!

fconlerenćll rolnlczef
Genewa, 10. 2. (PAT.) . Wczoraj zebrał się

specjalny komitet dla sprawy kredytu rolnego.
Zadaniom tego komitetu jest szczegółowe opra
cowanie planu stworzenia międzynarodowego
instytutu dla kredytu rolnego, by w ten spo

sób posunąć naprzód dezyderaty warszawskiej
konferencji rolniczej z 1930 r. W komitecie

bierze udział delegat polski p. Feliks Mły
narski

coratfra srząil
sowicclii

SąsS frasaesssSsś slsaze l rasrzeat-

SBawScSeia sn*wlecls?cslw ssa

1 0 0 0 9 fr . (ffieSS2fi649SSowaaiiffi
Paryż 10. 2. (PAT). Sąd handlowy ogłosił

wczoraj wyrok w procesie wytoczonym przez

znanego śpiewaka Szalapina przeciwko rządo*
wi sowieckiemu za ogłoszenie bez jego zezwo*

lenia jego pamiętników i wydanie ich w tfuma*

czeniu na język francuski. N a mocy tego wy*
roku szef sowieckiego przedstawicielstw-a han*

dlowego we Francji został skazany na zapla*
cenie odszkodowania w wysokości 10.000 fran-.
ków. Francuski wydawca przekładu wymienio*
nych pamiętników został również skazany na

zapłacenie odszkodowania w wysokości 10000

iranków , op róc z te-go sąd zarza.dził konfiskatę
prze kładu fra nc uskiego-

Swpclęsgwo socioiisfów
w ferfelonie

Barcelona, 10. 2. (P A T .) . W ybór członków

robot niczych komitetu rozjem czego przeszedł,
spokojnie, przyczem zw ycięstw o odniosła kata

lcińska koalicja socjalistycznych syndykatów
czerwonych.

Ofcropnu drama!
rodzlnnu pod Berlinem
Śialeniecwymordowałcala

sww'iĄ Todżłnę
Berlin, 10. 2 . (Pat), Miejscowość Gels-

tłorf pod Berlinem była ubiegłej nocy wi

downią krwawej tragedji rodzinnej. R o

botnik tablm er w następstwie szalu wy
mordował całą swą rodzinę. Zamknąwszy
się w domu, wystrzałami z rewolweru po-

iożył trupem żonę swą, dwoje nieletnich

Izicc% matkę i stostrę. Szwagra, wracają
cego do domu postrzelił ciężko, a następnie
*debra? sobie życie.

Sowfefg w homisfi paseirepefsilel
Zśc*sl2ii|s sic asa współprace Bees wnswwpfa iu2 teraz

zaslrzeżenSa

^Moskwa 10. 2. (PAT). R-ząd so:

wiecki przyjął zaproszenie komisji
studjów nad anją europejską do wzie
da udziału w jej pracach.

Litwinow w odpowiedzi swej do
sekretariatu Ligi Narodów zaznaczył
że rząd zastrzega sobie zajęcie osta*

teczńego stanowiska wobec przysz*
łych prac komisji do czasu otrzyma*
nia niezbędnych wyjaśnień i zapozna
nia się z pracami komisji oraz istot*

nym charakterem planowanej przez
komisję u n ji europejskiej.

Pod hasłem oszczędności
paósfwowsiEH nfe wotan pratigiEiiewaC nowocli

sarze tfaslljów
(z) Warszawa, 10, 2. (Tel. wł.). Ze

względu na konieczność ograniczenia do mi

nimum wydatkó'w osobowych w administra

cji państw-a urzędy państwowe nie mają o-

becnie prawa przyjmować nowych urzęd
nikó'w na miejsca opróżnione w-skutek zgo

nu, lub odejścia urzędnika. Obo-wiązki po

tym Urzędniku urząd państwowy musi wy

konać przy pomocy zespołu urzędników,
którzy są zatrudnieni. Przyjęcie nowego

kandydata zależne jest od zgody Prezydjum
I Rady Ministrów.

Hitlerowcy 1komuniści teroryzulą
fieicltstag

terzcchojfeiiKocia spsKaiBólastssl dzistciszgclt Niemiec

Berlin, 10. 2. (PAT,). 'Wczorajsze przed
południowe obrady Reichst-agu zostały przer

wane z powodu braku ąuorum, ponieważ przed
stawiciele frakcji hitlerowskiej, komunistycz
nej i niemiecko-narodowej oraz c-zcści grupy
Landvolku opuścili posiedzenie.

Hitlerowcy i komuniści również po wzno

wienia obrad kontynuowali swą taktykę ob-

strukcyjną. Po dłuższej dyskusji uchwalono

ograniczyć cza-s przemówień. Wśród niebywa
łej wrzawy i obelg, rzucanych z ław hitlerow

skich i komunistycznych w stronę prezydjum,
rozpoczął przemówienie poseł centrum Bell,
uzasadniając projekt frak cji prorządowej w

sprawie reformy regulaminu obrad. W tym
momencie jeden z komunistów złożył na stole

prezydjum hełm policyjny oraz pałkę gumową.

Komuniści przynieśli ze sobą grzechotki, urzą

dzając kocię muzykę mówcy. Prezydent Loebe

zmuszony był zarządzie wykluczenie kilku ob-

strukcjonistów z udziału w obradach na szereg

'posiedzeń.

Polski los doolsote
Afryka
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Budapeszt, 10. 2. (PAT.) . W niedzielę ba

w ili tu dwaj lotnicy polscy, odbywający rai^

Warszawa - Afryka kpt. Skarżyński i por.
inż. Markiewicz. Obaj lotnicy wystartują a

Gyoma po otrzymaniu nowego zbiornika, gdyż
dotychczasowy uległ uszkodzeniu w czasie lą
dowania. Odlot nastąpi prawdopodobnie w śro 

dę wczesnym rankiem, o ile tylko warunki at

mosferyczne pozwolą, na start.

StoIsbh*w MSiawie -

o mwBaopolGazapałczanym
(z). Warszawa, 10. 2. (Tel. wł.). Wczoraj uka

zało się rozporządzenie ministra skarbu w spra

wie wykonania ustawy o monopolu zapałczanym,
Zabroniony jesfc obecnie wyw'óz zapałek z kraju,
przywóz z zagranicy, oraz wywóz z kraju taśmy
drzewnej na pudełka do zapałek. Wyjątek sta

nowią zapałki, przywożone z zagranicy przez

podróżnych na osobisty użytek, w ilości 8 pu
dełek i 1 zapalniczki na osobę.

W postanowieniach przejścio w ych rozporzą

dzenie przewiduje, że w szystkie zapalniczki,
oprócz złotych, srebrnych i elektrycznych, oraz

prze zn aczonych do umocowani a w samochodach,
podlegają w okresie od 31 stycznia r. b. do 1-go
grudnia r. b. opłacie w w'ysokości 10 zł. od 1 za

palniczki kieszonkowej, 25 zł. od ściennej.

K ró l A^toaisiH Bssa'tras% w illę pss
ftró'ss bclgf?sic9HBi

Medjolan, 10. 2. (PAT.) . Donoszą z BellagiO
nad jeziorem Como, że wysłannik króla Albanji,
Achmeda Zogu I pertraktuje obecnie o nabycie
prześlicznej w illi nad jeziorem Como, która na

leżała kiedyś do króla Leopolda belgijskiego,
który tutaj spędzał miesiące letnie. Cena żąda
na przekracza sumę 4 miljonów lirów.

t '-:' .Tr'' n'n"- * :-ł v;i" -'Ąj

Trzęsienie ziemi w Ausrtrtl

Wiedeń 10. 2. (PAT). Dziennik'i wiedeńskie

donoszą z Insbrucku, że w Naml-os odcauto

wczoraj silne trzęsienie ziemi, od którego za*

rysowało się wiele domów Wieża kościoła, —

który ucierpiał już wskutek trzęsienia ziemi w

październiku zarysowała się jeszcze mooniej.
Trzęsieniu ziemi towarzyszył silny łoskot po

dziemny.

Kolo isiiici(d*' no roKolnlfców
Bezrobotni w ssie oirzgmulii zapomóg - Bezrobotny

sKozann mm sta śmierć godową
Sowiety zniosły ,zapomogi dla bezrobotnych,

motywując to tern, żo w ES S E . bezrobotnych
zupełnie niema. Oczywiście prasa sowiecka,
ogłosiła to jako olbrzymi sukces socjalny so

wietów ,,p o tra fili zlikwidować bezrobocie. ,w

swem państwie, podczas gdy w krajac'h liapi-
talistycznycb, głoduje 10 milionów bezrobot

nych". Zdemaskowało tą chełpliwość oświad

czenie, opublikowane w tych dniach, przez p e ś -

zydjum sowietu moskiewskiego, które mówi,
żo pomimo oficjalnego usunięcia bezrobocia,
istnieje jeszcze w R osji sowieckiej t. 'sw. bez

robocie nielegaln e , o którem najl'epiej świadczą
niezliczone prośby o zapomogi, zanoszono prze z

bezrobotnych. P rezydjum zw ią zku sowieckie

go, poleca wszystkim orgaaizaejr.m zawodo

wym w okręgu moskiewskim, aby nie wypła
c ały zapomóg, le cz w'szystkich ubiegających się

I o wsparc'ie zatrzymywano i odtransportowy-
|v.ano do wskazanych miejsc, które zgłaszają

i zapotrzebowanie na robotników. C i bezrobotni,
którzy nie zgodzą się na wyznaczoną im pra

cę, winni być z organizaeyj zawodowych usu

nięci, bez jakiejśkoiwiek zapomogi. Prezydjum
nakazuje, aby w ten sposób usunięto w prze

ciągu 10 dni t. zw. ,,bezprawne bezrobocie".

Tak więc, jednem pociągnięciem pióra, u si 

łuje rząd sowiecki zlikwidować bezrobocie, po

zbawiając robotników członkostw'a w organiza
cji zawodow'ej. Ponieważ w ZSSR. wszyscy

robotnicy i urzędnicy powinni być członkami

organizaeyj zawodowych i ponieważ oficjalna

statystyka, uwzględnia tylko bezrobotnych zor

ganizowanych, władze posunięciem tern eheą
nadać sprawie pozory, że 'w Sowietach bezro

botnych zupełnie niema.

Zachodzi jednak pytanie, w jakiej sytuacji,
znajdą się wykluczeni z organizaeyj bezrobot

ni? Kto nie jest członkiem organizacji, nie

otrzyma pracy, a członkiem organizacji może

być tylko ten, który pracuje.

Sytuację tę, nazywają w R osji sowieckiej
mkołem śmierci". Według hasła komunistycz
nego, kto nie pracuje ten nie powinien jeść,
więc o ile nie chce zginąć z głodu musi kraść

i rabować. Wykluczeni z organizacji, to nia

ludzie leniwi, którym się nie chce pracować.
Zdarza się niekiedy, że robotnikowi przydzie
lają pracę, na której zupełnie się niezna, i któ

rej nie może przyjąć. Jeżeli bowiem fryzjer?
wyślą do pracy w kamieniołomach, to ręce jego
nie przyzwyczajone do takiej roboty, stracą
zdolność do wykonywania w przyszłości pracj
fryzjerskiej, tak samo, jak introligator, pracu

jący w charakterze kowala, lub drukarz, ku

jący węgiel w kopalni.
Twierdzenie więc jakoby władze sowieckie

osiągały sukcesy na polu soejalnem i jakoby
w R osji sowieckiej nic było bezrobotnych, jest
czczą demagogją. Robotnik wyrzucony z orga

nizacji, aby nie musiano mu wypłacać zapo-

mogi, jako bezrobotnemu, uważany jest za czło

wieka pozbawionego praw i skazany jest na

śmierć głodową.
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Auteraia ogranicza zbrojenia morskie
im rozMowngc iofnidwo

Waszyngton, 10, 2, (Pat). Zm niejszenie
sił morskich w przyszłym roku skarbowym
stało się niewątpUwem, gdyż .izba repre
zentantów otrzym ała cd komisji kredyto
we; pro-jekt ustawy' budreio-we), przew -du-

jącej kredyty w wysokości 344,342.000 do

larów, czyli o 36.-318,090 raniej, niż w ro

ku ub.

Znaczne oszczędności osiągnięte zosta

ną przez zaniechanie budowy 3 pancerni
ków, które były przewidziane w układzie

m orskim oraz przez redukcję personelu z

34.709 na 79.709.

Na lotnictwo cywilne przewidziane są

kredyty w wysokości 31,140,000 dolarów,
czyli o 1.180000 doi. mniej, niż w roku ub.

Lecz program rozbudowy lotnictwa w prze

ciągu najbliższych lat 5 przewiduje, iż w

początku przyszłego roku budżetowego
liczba aeroplanów doprowadzona zostanie

do tysiąca.
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ty Redaktor oapćwledzlalny Stanisław Nowakowski w Toruniu Bydgoska 78 S
Rod. odpowiedzialny na Bydgoszcz Michalik Stefan Mostowa 6

Redaktor odpowiedzialny za oprawy i1/. M. Gdańska \vt. Cieszyński. 6

vaj Gdańs'k Stadtgraben 6
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